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230-fa rocznica Śmierci 
Zimorowicza 


toczyście 250-tą rocznicę śmierci 
Józefa Bartłomieja Zimorowicza. 
Zrazu rzecznik sądowy, został 
później ławnikiem i rajcą miej- 
skjm, a w końcu burmistrzem kró 
lewskim miasta. Równocześnie od 
dawał się Zimrowicz z zamiłowa- 
niem poezji.. Oprócz znanych „Sie 
lanek nowych ruskich” dzięki któ- 
rym wszedł Zimorowicz do literata 
lury polskiej, pozostawił ten nie- 
zwykły mieszczanin-poeta szereg 
innych dzieł, jak „Pamiątkę woj- 
ty tureckiej*, 


poemat łaciński o 
nęce Chrystusa 


i wiele hymnów. 


Lwów obchodził w niedzielę u 


Posłowie Podhirski i 
Kozieki 


pozostają na wolności. 


Warsz. koc, „Gł, P." (St.Gr tel.: 

Posłowie Podhirski i Kozicki, 
u których przed paru dniami do- 
konano rewizji, zgłosili się sami 
do prokuratora, który oświadczył 
im że sprawa ich jest u sędziego 
śledczego. 

Obaj posłowie pozostają na 
wolnej stopie, a pogłoski o tem 
jakoby zażądano od sejmu wyda- 
nia ich są bezpodstawne. 


Bloki mniejszości 
do przyszłych wyborów 


Warsz, kor. „Gł, P." (St.Gr.) tel.: 
Wiadomości prasowe jakoby 
mniejszości narodowe tworzyły dwa 
bloki, nacjonalistyczny i socjali- 
styczny są nieścisłe. 

Dowiadujemy się, że białorusi- 
ni i ukraińcy formują wśród siebie 
bloki wszystkich ugrupowań demo 
era yent z wyjątkiem komuni- 
stów. 
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handel dewizami 


Wszelkie ograniczenia w obrocie walutami 


zagranicznemi zostały zniesione 
Warsz, koc. „Gł, P.” (St.Gr.) tel: 


„Dzienniku Ustaw‘, ogłoszono cały szereg rozporządzeń i de| 
które stanowią wykonanie zasadniczego dekretu o pożyczce 


kretów, 
stabilizacyjnej. 


A więc przedewszystkiem ukazało się rozporządzęnie ministra 
skarbu znoszące wszystkie zakazy co do obrotu dewizami i waluta 


mi zagranicznemi. 


Następnie ukazał się dekret prezydenta w sprawie zmiany ue 


stroju pieniężnego. 


Dekret ten przewiduje istnienie w Polsce monet złotych, srebr- 
nych, niklowych i bronzowych. 

Moneta złota wartości 25 złotych nosić będzie nazwę „dukata“‘, 
Wreszcie ogłoszono dekret zatwierdzający znane już zmiany w sta. 


tucie Banku Polskiego. 
Tak więc obecnie 


wszystkie bez wyjątku banki i kantory mogą 


bez żadnych ograniczeń przekazywać waluły i dewizy zagranicę i ku 
pować i sprzedawać zagranicą złote w nieograniczonej ilości. 

Jak wiadomo dotychczas tylko pewna ilość banków (t. zw. dewia 
zowych) miała to prawo i to były one ograniczone różnemi przepi- 


60 miljonów dolarów 


płynie po drucie telegraficznym do Polski 
20 miljonów doląrów pójdzie na zakup złota 


Warsz, kor. „Gł P.” (StGr. 
We środę, dn. 9 listopada nastąpi, jak wiadomo przekazanie gotówki, uzyskanej z za-| 
wartej przez rząd polski pożyczki zagranicznej. 
nów dolarów, W dawnych czasach takie tranzdkcje odbywały się w ten sposób, że złoto | 
pakowano na okręty, a później wozy i transportowano do odległych krajów.. 
Dziś dzieje Się to znacznie prościej. 


Jels 


Suma tej gotówki wyniesie ponad 60 miljo 


W dniu 9 listopada dwa banki amerykańskie wyślą do Banku Polskiego krótką depe- 
szę: „W dniu dzisiejszym uznaliśmy Bank Polski sumą tylu a tylu miljonów...* i koniec. 

Po drucie telegraficznym popłyną do Polski dolary, a ponieważ suma ich przekracza 
60 miljonów, więc każde słowo tej depeszy będzie. warte kilka albo kilkanaście miljonów do- 


dolarów. Z kolei Bank Polski uzna na taką samą sumę skarb państwa 


polskiego i transakcja 


zostanie dokonana. Z sumy pożyczkowej Polska przeznaczyła 20 miljonów dol. na zakupienie 


złota. 


PaP. 8 


trwa w opozycji 


W sprawie min, Moraczewskiego zwołany będzie 


Warsz. koresp. ..Głosu 
skiego“ (St. Gr.) telefonuje: 
dniu wczorajszym 
naczelna P. P. 8. 
dwudniowe obrady. 
czeniu obrad 
cy komunikat: 


Rada naczelna P. P: S. przy- 
ięła jednomyślnie uzgodnione w 
chwały. które stwierdzają ko 
nieczność dotychczasowego sta- 
nowiska opozycyjnego wobec 
rządu. 

Rada naczelna stwierdza ko- 
nieczność polityki pokojowej na 
zasadach protokułu genewskie- 
0. 


Rada naczelna w związku z 
położeniem  materjaliem klasy 
pracującej występuje pod adre- 
sem rządu z całym szeregiem żą 
dań, jako to: kwestia płac, opie” 
ka nad bezrobotnymi i opieka na 
starość. 


Rada naczelna przyjmuje 


rada 
zakończyła 
Po zakoń- 
wydano następują: 


nQ 


do 


ponownie sad partyjny 


Pol- zatwierdzającej wiadomości spra 


kwestji ministra Moraczewskie- 
wozdanie C. K. W. o sytfuacji| go, którą rozstrzygnięto oświad- 
politycznej. czeniem prezesa posła Marka, iż 
Ze swej strony, poza tym ko-|w sprawie tej zwołany będzie 
munikatem dowiadujemy się, żej ponownie sąd partyjny. 
głównym tematem obrad i W sprawie bloku wyborczego 
sprawa rewizji wyroku sądu w| nie powzięto żadnej decyzii. 
a a 


Rząd nie ogłosi budżetu 


w formie dekretu prezydenta Rzpólitej 
War. kor. „Gł. P“ (St.Gr. tel.:| wszelką aktualność i nie może 
Polska agencja publicystyczna| stanowić kryterjum oceny za- 
dowiaduje się, że preljminarz| miaru rządu w sprawie gospo- 
budżetowy, który złożono sej-| darki budżetowej. 
mowi 31 października był dosto-| Prawdziwą podstawą tej gospo- 
sowany do sytuacji. darki będzie szczegółowy bud- 
Szcziupłość danych była zwią-|żet na rok 1928-29, który będzie 
zana z faktem, że obie izby mia-| we właściwym terminie złożony 
ły przed sobą zaledwie 28 dnijnowym izbom ustawodawczym. 
do pracy. Wszelkie pogłoski o tem, jako- 
Wobec faktu, że obecnie izby|by rząd zamierzał ogłosić bud- 
preluninarza tego nie załatwią,| żet w formie dekretu są zupełnie 
straciło to przedłoźcu!o rządowe| bezpodstawne- 


jnicznych udał się 
jPatek celem złożenia życzeń 


POLSKE: 


NN GI 


Telefony „Głosu Polskiego"— Redakcja dzienna 19-7) 
mocna redakKcja i drukarnia od godz. 9 wiecz: 7-90 
administracja i ekspedycja 1-99 esse 


Poseł-"niemowlę 


Pos. Antoni Anusiak, 


który poza złożeniem  śŚlubowa-, 
nia poselskiego I pobraniem prze”, 
szło 1,000 złotych dyet posel- 
skich, jak sam oświadcza, nie 
zdążył spełnić żadnych inmych 
obowiązków suwerena. 


ETELE OTRIN I VEIER, <Z> 


Poseł Pafek 


złożył życzenia Czicze- 
rinowi 

MOSKWA, 7 (Pat) Dzisiaj w 
godzinach popołudniowych Czicze- 
tin przyjmował z okazji oficjalne= 
go święta sowieckiego z powodu 
10-lecia rewolucji bolszewickiej ży | 
czenia od akredytowanych w Mo- 
skwie kierowników zagranicznych 
misji dyplomatycznych, | 

Do komisarjatu spraw zagfa- 
również poseł 
ną 


ręce komisarza Cziczerina, 


Dwa aresztowania 
na zjeździe „Piasta 


Warsz, koresp. „Głosu Polsk,* 
(St. Gr.) telef: ; 

Dowiadujemy się, że na zjeż- 
dzie, warszawskiego Piasta, w ubie- 
głą niedzielę odbyła się ostra de- 
monstracja antypaństwowa. 

Dwaj uczestnicy zebrania ZO- 
stali aresztowani za zakłócenie 
spokoju publicznego. 


Sen. ks. Adamski 
wystąpił z Chadecji 


Warsz, kor. „Gł, Pi” (St.Gr.) tel.: 
Dowiadujemy się, że  sanator 
ks. Adamski w dniu wczorajszym 
złożył mandat do senatu. Jedno- 
cześnie wystąpił ze stronnictwa, 
Ch. D, przyczem zawiadomił włae 
dze stronnictwa, że wycofuje się 
z życia politycznego. 
Jest to fakt bardzo znamienny 
a dla Chadecji bardzo opłakany 
w skutkach, ponieważ za  pośre- 
dnictwem senatora ks. Adamskie- 
go, jako patrona poznańskich spó- 
łek zarobkowych, do Chadecji pły 
nęły fundusze na cele partyjne, 
Obecnie ta rzeka wyschnie. 


00060000000000 
NA SPŁATY! poleca i 
Bruno Rozenberg 


Piotrkowska 103. 


Jedwabne, wełnian e 
i bawełniane materjały 
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Uroczystości legionowe 


w Nowym Sączu 


NOWY SĄCZ. 6 listopada. — 
(Pat.) — Dziś odbyła się tu ot 
brzymia manifestacja ku czci po- 


cych na cmentarzu sądeckim. 

Staraniem związku legjonistów 
wzniesiono na grobach  legjoni- 
stów monumentalny pomnik z na- 
pisem .Dla Ciebie. Polsko i dla 
Twej chwały. 1914-1918“, 
= O godz. 11 przed południem u- 
dat się na cmentarz olbrzymi po= 
chód legionistów, inwalidów, 
strzelców. oraz oddziałów ptzy= 
sposobienia wojskowego. Obok 
mogiły ustawiła się kompania ho- 
norowa I pułku podhalańskiego 
ze sztandarem i orkiestrą, oddzia 
ły strzelca. legionistów, inwal- 
dów. skautów. delegacja P. P. S., 
straż celna i t. d. 

Uroczystość rozpoczęła się o 
degraniem marsza żałobnego, po- 
czem ks. proboszcz Mazur przy- 
pominał zasługi legjonistów. Ko- 
leino przemawiali komisarz rzą: 
dowy dr. Sichrawa, prezes okr. 
związku lezionistów Pochmarski. 
a po przemówieniach złożone zo” 
stałv u stóp pomniak liczne wizń 
ce. Po odsłonięciu pomnika odby- 
ła się u wylotu ulicy Grodzkiej 
defilada. 


Gzy fo poniża ? 


Nie wolno używać pocz- 
tówek z wizerunkiem 
policjantów 


W niektórych dzielnicach Pol 
ski wśród pocztówek z napisem: 


„Z  powinszowaniem Nowego, 
Roku* są kolorowe malowideł- 
ka, przedstawiające policjanta z 


pięknie zakręconym wąsem, Tô- 
żowymi policzkami, zamaszyście 
oddającym honory. 

Ministerstwo spraw wewnętrz 
nych poleciło władzom, aby wy* 
warły wpływ na wydawców 
tych „arcydzieł“, 'by zaniechali 
wydawania takich pocztówek. 
poniżających — zdaniem mini- 
sterstwa — godność  policianta 
w oczach społeczeństwa. (ak) 


Reżyser: 
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Wielka rewja w 16 obrazach pióra Nela, Lela, S 


fista, 7) Letniaki, 


Walery Jastrzębiec. 


Ostatnie Kroki rz 


Drugi sejm już nie istnieje, | gorywającemu 
ległych legionistów, spoczywają-|gdyż został odroczony do dnia, | pozwoliło 


w którym wygasają jego man- 
daty, Pozostaje pytanie, po 
co w takim razie został zwo- 
łany ico w myśl zamiarów 
rządowych miał zrobić. Na py- 
tanie to wszakże daremnie szu- 
kalibyśmy odpowiedzi. 

Wedlug wyjaśnień półurzędo- 
wej „Epoki”, rząd nie potrze- 
bował uchwalenia budżetu na 
najbliższe miesiące, gdyż do 
marca ma podstawie obowią- 
zujących przepisów mógł kie: 
rować się poprzedniem bud- 
żetem, a potem mieć już do 
czynienia z następnym sej- 
mem. Rząd wszakże pod- 
wyższył niektóre pozycje, lecz 
nie dodał do nich załączników 
tak iż wprowadzał do prawa 
budżetowego nowy tryb po- 
stępowania, który zdaniem grup 
sejmowych rozszerzał znacznie 
jego prerogatywy i mieścił się 
w ramach nawet dzisiejszej 
zmienionej konstytucji. Odzy- 
wały się też głosy, że takiego 
budżetu nie można wogóle 
rozważać do komisji. 

Czy sejm istotnie zamierzał 
projekt rządowy odrzucić en 
bloc i czy znalazłby po temu 
większość, należy bardzo wąt- 
pić wobec jego kauczukowego 
oportunizmu, który we  wszel- 
kich okolicznościach okazywał 
zdumiewającą rozciągl'wość. 
W każdym razie nie dałoby 
się chyba uniknąć ostrej kryty- 
ki przedłożenia budżetowego 
oraz innych kroków rządu. 
Odroczenie zamknęło usta do- 
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sejmowi i nie 
mu wypowiedzieć 
swego ostatniego słowa. Za- 
późno już zresztą było dla dzi- 
sieszego seimu na takie słowo, 
które mogłoby stać się jego 
rehabilitacją za całą jego smut- 
ną działalność, za sromotne 
sponiewieranie samej idei przed- 
stawicielstwa i parlamentaryzmu. 

To co na schyłku kadencji 
chciał zrobić marszałek Trąmp- 
czyński, miało być jakiemś cyr- 
kowe przedstawieniem, któ- 
re tylko ośmieszyć mogło ostat- 
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czych, 


artykule o samorozwiązalności, 


który przynosił 
lstytucji* na 


„zmianę kon- 
ostatnie dwa lub 


trzy dni. Tu już „wysoka izba* 


najwidoczniej 


chiała 


publiczne dtwiny z samej 
bie, czyli robić konkurencję po- 
cyrkowym. Dodajmy, 


pison 
że ten 


kiedy pierwotnie 


artykuł 


urządzić 


sie= 


nawet wtedy, 
był wniesio- 


my do izb, nie robił zaszczytu 


swym 


inicjatorom, gdyż 


był 


najwidoczniej zbyteczny i obli- 


SAMOCHÓD 


SPRÓBUJ 


w lokalu 
kinoteatru 


4. 


A. Własta. 


BETH 


CHRYSLERA 


JENERALNA REPREZENTACJA NA POLSKĘ IW.M. GDAŃSK: 

*AUTO-KONCERN*WARSZAWA. SALON WYSTAWOWY: 

WILCZA 9-A TEL.123-27. BIURO: WIERZBOWA Ô, 
TEL.123-29, 
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zer-Szenia, J. Wima 


mhet Muzyka T. Sygietyńskiego, J.HHaftmana i innych ies 


z udziałem całego zespołu oraz baletu 


1) Oleś się nudzi, 2) Kikimory, 3) Blane et noir, 4) Dziecko ulicy, 5) Wyższa szkoła jazdy, 6) Pacy- 
10) Pianka Morska, 11) Hinduska, 12) Chcę 
być mamusią! 13) Która godzina? 14) Czarny Bimbo, 15) Te nóżki, 16) Oleś wyzdrowiał! 
Kierownik muzyczny: Tadeusz Sygietyński. 
Dekoracje: art. mal. S. Frasiaka. Baletmistrz: Eugenjusz Wojnar. Efekty świetlne: S. Oględzkiego. 
Codziennie 2 przedstawienia: o godz. 7,45 i 10 wiecz. W soboty, niedz, i święta 3 przeostawienia o godz. 5.45, 7.45 i 10 wiecz, 


G GGGECGGGGAGEGE 


Nr 307 


du i sejmu 


nie dni naszych izb prawodaw- 
Mowa tu o osławetnym 


czony na obałamucenie bez- 
krytycznego tłumu. 

Gdyby bowiem znalazła się 
większość dwuch trzecich, któ- 
raby maprawcdę chciała 
rozwiązania sejmu, ami rząd 
ani żadna siła nie mogłaby go 
utrzymać. Artykuł miał na ce- 
lu ułatwienie mistyfikacji posel- 
skiej, a więc wprowadzenie w 
błąd opinji* 

Z wygaśnięciem mandatów 
kwestja konstytucyjaa nawet 
już formalnie przestaje być 
Sprawą sejmu, a staje się cen- 
tralnym problematem dla całego 
państwa i społeczeństwa, dla 
wszystkich obywateli którym 
przyszłość narodowa leży na 
sercu. Tylko ich pracą i zbio- 
rowym wysiłkiem konstytucja 
może się odnowić, oczyścić i 
nabrać należytej mocy, 

Jeżeli tych starań i wysił- 
ków zabraknie, nietylko porząd- 
kowi prawnemu naszego pań- 
stwa, lecz samej jego trwałości 
zagrażać będzie poważne nie- 
bezpieczeństwo. 


J: Mazurski. 


-armen TT 


BMAREUWMGWAREME 2 
Dr. med. 


S. Niewiażski 


Specjalista chorób skórnych, wene- 
rycznych i moczopłciowych. 
Przyjmuje od 5 do 9 wiecz, 


Sienkiewicza 34, tel, 59-40. 92-5 
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SUUM CUIQUE 


Szkoda drogiego 
CZASU... 


Sąd pokoju IX okręgu 
truje następującą sprawę: 

Edelman Sz., oskarżony jest o 
to, że w dzień Świąteczny upra- 
wiał w swej introligatorni handel. 
Przyłapał go na tem posterunko” 
wy R., który natychmiast sporzą 
dził protokuł. 

Dziś na rozprawie posterumko- 
wy R. wezwany jako oskarży- 
ciel i jedyny świadek zajścia, 
kompletnie nie przypomina sobie, 
za co spisał Edelmanowi proto- 
kół i sprawę skierował do sądu. 

„Nie pamiętam“ — mówi poste 
runkowy — „Co to tam było. Ja: 
kiś antysanitarny stan, czy coś 
w tym rodzaju“... 

Policja nasza bezwzględnie jest 
instytucją funkcjonującą naogół 
sprawnie. Nie można jei bardzo 
wiele zarzucić. Nigdy jednak nie 
powinny mieć miejsca kwestje po 
dobne do tej, która wyłoniła się 
w toku przewodu sprawy Edel- 
mana. 

Często mamy okazję zaobse-- 
wować, że na wokandzie sądów 
znajduje się _ olbrzymia masa 
spraw, wytaczanych przez nie- 
uświadomioną prawńie. ludność 


TOZpa" 


— spraw takich, które są właści ļ $ 
wie tylko nieporozumieniem mię- | $ 
dzy wnoszącym oskarżenie a są” |] 
dem (jakżeż często zdarza się, | 4 
sprawę | $ 


że oskarżyciel wytacza 
karną, a domaga się np. odszko- 
dowania materjalnego, nie wno- 
sząc jednak powództwa cywilne- 
go) — że wskutek tego nieuświa- 
domienia ogółu zajmuje się wie” 
le drogocennego czasu sądowi. 
Jest to od biedy zrozumiałe. Na- 
tomiast karygodme jest lekcewa- 
żenia tego czasu przez przedsta- 
wicieli władzy.  Posterimkowy, 
przychodząc na swą sprawę, po- 
winien zajrzeć przedtem do no* 
tatnika i przypomnieć sobie za 


co, komu i kiedy spisywał proto- | 3 


kół i pociągał do odpowiedzialno- 
ści sądowej. Oczywiście, jeśli ma 


notatnik i... umie zniezo korzy- 
stać. 
Zet, 
- +- : 
Żywa pochodnia 


w domu przy ul. Dąb- 
rowskiej 45 


W domu przy ulicy Dąbrow” 
skiej 45 wydarzył się 
wieczorem straszny wypadek, 
którego ofiarą padł 4-letni Karol 
Mirowski, syn robotnika. 

Chłopiec, leżąc już w łóżku, 
bawił się zapałkami. Pozostawio 
ny bez opieki 
wzniecił ogień, 
chwili zamienił go w żywą po- 
chodnię. Sąsiedzi zaalarmowani 
nieludzkimi krzykami dziecka 
przybiegli mu z pomocą. W wy* 
niku energicznego ratunku. chłop 
ca udało się utrzymać przy ży- 
ciu. (i) 


Usfalenie nazwiska 


chłopca przejechanego 
przez tramwaj 


Jak już donosiliśmy, w sobotę 
przy zbiegu ulic Piotrkowskiej i 
6-g0 Sierpnia wydarzył się tra- 
giczny wypadek tramwajowy, 
którego ofiarą padł młodociany 
sprzedawca gazet. Nieszczęśliwy 


który w jednej 


chłopiec poniósł śmierć na miej- É 


scu, zamasakrowany przez koła 
wagonu, 

W dniu wczorajszym udało się 
władzom policyjnym ustalić na- 
zwisko chłopca. 


jest to S8-letni Stanisław Mar- 


chwicki, zamieszkały przy ulicy) £ 


Rokicińskiej 37. 


wczoraj| ; 


rodzicielskie} £ 


Jak się okazujeł § 


Śwój do swego po... cudze 


Miśkiewicz okradł bandytę Kulawińskiego 


W lipcu b. r.  donosiliśmy 
o krwawym napadzie rabunkowym 
na listonosza Lewkowicza któremu 
w bramie domu, przy ul. Piotrkow- 
skiej 98, zrabowano torbę zawie- 
rającą około 20.000 złotych. W wy 
niku energicznych poszukiwań pro- 
wadzonych przez łódzkie władze 
śledcze, w końcu tegoż miesiąca 
ujęci zostali dwaj sprawcy bestjal- 
skiego napadu. 

Ponieważ początkowo zacho- 
dziło podejrzenie, iż żona jednego 
z aresztowanych bandytów, miano- 
wicie Kulawińskiego, zamieszkałego 
przy ulicy Andrzeja 13, brała rów 
nież udział w organizowanu na- 
padu, weżwano ją do urzędu śled- 
czego. loto w czasie, gdy Kulawiń- 
ską przesłuchiwano w urzędzie, 
w mieszkaniu jej obradował jakiś 
opryszek, podający się za agenta 
policji. 

Okoliczności tej tej niezwykłej 
kradzieży były następujące: 

Do mieszkania przy ul. An- 
drzeja, w którym znajdował się je- 
dynie sublokator Karnowski, zgło: 
sił się jakiś młody osobnik ele- 


śledcze w "celu przeprowadzenia 
rewizji. Karnowski mocno zdziwił 
się tm oświadczeniem ponieważ 
właśnie przed kilku minutami wy- 
szli wywiadowcy, którzy dokonali 
poszukiwań. Pseudo agent poinfor- 
mował go jednak, iż są pewne 
poszlaki, że Kulawiński ukrył zra- 
bowane pieniądze w jednem z u‘ 
brań pozostawionych w domu. 
Sublokator nie sprzeciwiał się więc 
nieznajomemu, gdy ten wyjął ze 
szafy jedno z ubrań oraz bieliznę 
i zabrał ze sobą. 

Pomysłowy osobnik zostawił mu 
nawet karteczkę z nieczytelnym 
podpisem, oświadczając, że jesł to 
pokwitowanie, które na żądanie 
powinien przedstawić władzom 
policyjnym. Zaznaczyć należy, iż 
oszust tak był pewny siebie, że 
przez dłuższy czas po wyjściu od 
Kulawińskich rozmawiał z dozor- 
czynią domu, informując się u niej, 
jak się prowadził stale bandyta 
i czy gdzie pracował. 

W kilka godzin po jego odej- 
ciu do mieszkania przy ulicy An- 
drzeja przybyli wywiadowcy policji 


gancko ubrany, oświadczając, iż | którzy rzeczywiście mieli polecenie 
został wydelegowany przez władze j dokonania ponownej rewizji, i wów- 


LZY 


Ujrzycie tytana 


PROGRA M: 


op. 6, de 


URB 


ASY PROGRAM: 


Dyrekcja koncertów: ALFRED STRAUCH., Tel. 13-84, 


JUTRO 


baletmistrza Teatru Królewskiego 
w Londynie, fenomenzineygo tance= 
rza rosyjskiego 


z ASZ A 


LEONTJEW | 


wystąpi jutro w SRODĘ, o godz. WN 
w Sali p: 


espagnole, HINDEMITH: Suita, BLOCH: 
Baal-Schem, 
SKI: Orientale, POPPER: Polonaise. 


WTOREK, dnia 15 listopada o godz. 8.30 wiecz. 
6-ty Abonamentowy 


Fenomenalny baryton medjolańskiej opery „La Scala” 
Przy fortepianie: Dyr. Teodor RYDER. Ri 
Ponchelli: Barcarola z op. „Gioconda”, M 
VERDI: Arja z op. „Ernani“ Grand Dio, p: 
MASSENET: Arja z op. „Herodiada*, 
(Visione fugitiva), ROSSINI: Cavatina 
z Op. „Cyrulik Sewilski“, VERDI: Arja 
z op. „Bal maskowy”, THOMAS: Brin- 
dissi z op. „ 
raviez compris, TUSTI: Ultima canzo- 
ne. BROGGI: Visione Veneziana. 

Bilety na powyższe koncerty zawczasu nabywać można w 


kasie Fiiharinonji codziennie od godz, 10.30 
od g. 4-ej do 7-ej wiecz, 


sztuki tanecznej, 


Filharmonji. 


Szczegóły w programach. 


a m 


PONIEDZIAŁEK, dnia 14 listopada o godz. 8.50 
wieczorem 


5-ty Abonamentowy 


KONCERT MISTRZOWSKI 


EMANUEL 


Feuermann 


Wiolonczelista światowe sławy 
Przy fortepianie: Dyr. Tęgodor RYDER. 


RYSZARD STRAUSS: 


Sonata F-dur 


FALLA: Suite populaire 


DAUBE: Menuet, AREN- 


(Ostatni z I-go cyklu) Ry 
KONCERT MISTRZOWSKI x 


ANO 


Famlet*, DENSA:.Si vous 


do 2-ej oraz 


Pra, n ERAT 21 
PANN 9 w wś 


© | zwierzęcy przez 


czas wyjaśniło się jaką rolę ode. 
grał ów nieznajomy, 

Za  pomysłowym oszustem 
wszczęto energiczny pościg, którzy 
już następnego dnia przyniósł kon- 
kretne rezultaty. 

Aresztowano 27-letniego Juljana 
Miskiewicza, osobnika kilkakrotnie 
już karanego za oszustwa, którego 
Karnowski poznał przy .konfron- 
Ly jako rzekomego agenta po- 
icji. 

Wczoraj Mickiewicz znalazł się 
na ławie oskarżonych sądu okrę- 
gowego, 

Przed sądem przyznał się cał- 
kowiecie do winy, wobec czego nie 
badano licznych świadków wezw1- 
nycg do spra vy. 

Po przemówieniu prokuratora, 
który domagał się dlań surowej 
kary, sąd wydał wyrok, mocą któ- 
rego Miskiewicz został skazany na 


rok więzienia z pozbawieniem 
praw. (i) 
n 


Zapisujcie sie na 
członków L.0.P.P 


Proces łagiewnicki 


rozpocznie się jutro 
w Zgierzu 


Jutro, w Środę, o godzinie 9-ej 
rano rozpoczyna się w Zgierzu 
proces magistratu łódzkiego © 
głośną w swoim czasie sprawę 
nieprawnego wyrębu lasów w 
Łagiewnikach. Jako oskarżyciel 
występuje w imieniu starostwa 
łódzkiego (a nie urzędu woje” 
wódzkiego!) adw. Lewartowicz. 

Na ławie oskarżonych zasiądą 
wiceprezydent Wojewódzki, oraz 
ławnik wydziału gospodarczego 
p. Muszyński. 

W charakterze obrońców ma- 
gistratu i jego odpowiedzialnych 


członków wystąpią adw.adw. 
Strohmajer, Tujawowski i Jasiń- 
ski. 


Warto zaznaczyć, że staro- 
stwo wnosi, by magistrat łódzki 
zapłacił grzywnę w wysokości 
21.000 złotych. 

Na ciekawy ten proces redak- 
cia wysyła swego współpraco- 
wnika, który nadsyłać będzie do” 
kładne sprawozdanie z przebiegu 


rozpraw sądowych, (d) 


Człowiek zwierzę 


dopuścił się gwałtu i zarąził przymiotem 


W lipcu b. r. pisma łódzkie do 
niosły o potwornej zbrodni seksu 


00 |alnej, której ofiarą padła 19-letnia 


Helena B., zgwałcona w sposób 
niejakiego Mie- 
czysława Zarzyckiego, 22-letniego 


j robotnika fabrycznego. 


W dniu 2 lipca r. b. Zarzycki 
przyszedł przed wieczorem do Ba 
ranowskich i oświadczył, 
dla Heleny pracę, wobec czego 
winna udać się natychmiast do 
fabryki. 

Gdy znaleźli się na placu przy 
ul. Przędzalnianej obok fabryki Wi 
dzewskiej Manufaktury Zarzycki 
kopnięciem w brzuch, przewrócił 
Helenę B., zakneblował usta i usi 
łował zniewolić, Gdy stawiła roz- 
paczliwy opór, zaczął wyłamywać 
jej nogi i bić okrutnie. Gdy ule- 
gła przemocy, dokonał ohydnego 
gwałtu, poczem zbiegł. 

Odzyskawszy przytomność, nie 


że maj 


szczęśliwa dziewczyna  powlokła 
się do domu i powiadomiła rodzi- 
ców o dokonanej zbrodni. A 
Pogotowie ratunkowe przewio- 
zło Helenę B. do szpitala, gdzie | 
przebywała przez czas dłuższy. W / 
szpitalu stwierdzono, że nieszczę- ` 
śliwa zarażona została przymiotem, 


Powiadomiony o zbrodni XIII 
komisarjat P.P. aresztował Zarzy: 
ckiego. 

W dniu wczorajszym sprawę 
przeciwko niemu rozpatrywał w 
trybie postępowania karnego sąd 
okręgowy w Łodzi, 


Ze względu na momenty dra- 
styczne sprawa rozpatrywana była 
przy drzwiach zamkniętych. 

Po naradzie sąd ogłosił wyrok 
mocą którego 27-letni Mieczysław 
Zarzycki skazany został na 5 lat 
ciężkiego więzienia. 


—ogo— 


* Zatrucie gazem świetlnym 
R W sklepie jubilerskim I. Fiiałki zacza” 


dzeni zostali syn właściciela i subjekt 


Wczoraj około godziny 8 rano, 
z zamkniętego jeszcze sklepu ju- 
bilerskiego J. Fijałko, przy ulicy 
Piotrkowskiej nr. 7, poczęły się 
wydobywać głuche jęki i wołania 
o pomoc. Przed domem zebrał 
się tłum przechodniów. Policja 
nie mogąc odszukać jubilera, wo” 
bec coraz głośniejszych jęków. 
zdecydowała się wreszcie wywa 
żyś drzwi. 

W sklepie na podłodze leżeli 
młodzieńcy, będący już nieprzy* 
tommi, obok nich zaś pies rasowy 
wilk, który również już zdradzał 
słabe oznaki życia, 

Młodzieńcy ci ulegli zaczadze- 
niu gazem świetlnym, © czem 
świadczył ulatniający się z lam- 
py gaz. 

Wezwano natychmiast pogoto- 


2 


[4 


wie, którego lekarz po udzieleniu 
pierwszej pomocy przewiózł ich 
w stanie beznadziejnym do szpi- 
tala przy ul. Drewnowskiej. 

Jak się okazało, byli to zO-let- 
ni syn jubilera — Szlama Fijałko 
i pracowmis tej firmy 21-letni A- 
bram Rozental.  Młodzieńcy ci 


stale nocowali w sklepie, pilnu- 
iąc go przed złodziejami. 
Onegdaj wieczorem jak zwy 


kle pozostali we wnętrzu składu. 
W sklepie Fijałki jest oświetlenie 
etlektryczne i gazowe. Młodzień- 
cy udając się na spoczynek, pra- 
wdopodobnie niedokręcili kurek 


lampy gazowęj, co spowodowa- 
ło tragiczny wypadek. Śledztwo 
prowadzone przez 5 komisarjat 
policji, wykluczyło możliwość za 


(i) 
YMEFMALEMEEAAEEALMAKESEKOALEB 


e 


zamachu samobójczego. 


Niestychana 
precyzyjność 


ZENITH 


jest uznana 
przez cały świat 
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RXT. — GŁOS POLSKI — 1027. 


Nowe wladze syndyka- 
fu dziennikarzy 
łódzkich 


W niedzielę odbyło się walne 
zebranie syndykatu dziennikarzy 
polskich w Łodzi, które wśród o- 
żywionej dyskusji trwało od godz. 
6.30 do 12.30 po północy. 

Główne zainteresowanie ześrod 
kowało się dookoła ustawy dzien 
nikarskiej, która w najblizszym 
czasie ma być ogłoszona jako de- 
kret prezydenta Rzplitej. 

Pod koniec zebrania wybrano 
nowe władze syndykatu, 

Do zarządu weszli: 

red. Gumkowski („Kurjer Łódz- 
ki*), 

red. Wassercug („Głos Polsk*), 

red. Tarłowski (kier. wydz. pra 

sowego magistratu), i 
p. Jagoszewski („Rozwój“), 

i red. Nusbaum („Republika?). 
Do komisji rewizyjnej weszli: 
red, Kronman („Głos Polskii*) 
red. Urbach („Głos Polski*), 

i red. Orchulski („Kurjer Łódzki*). 
Do sądu koleżeńskiego! 
sędzia Honowski, 
red. Probst („Echo wieczorne") 

İ red. radny Kuk („Volkszeitung“). 


Kfo dokończy Szuberfa? 


Amerykański konkurs 
muzyczny 


Celem uczczenia twórczości Francisz 
ka Schuberta w setną rocznicę jego 
śmierci ogłoszony został przez amery- 


%kańskie towarzystwo „Columbia Phono 
raph Company“ międzynarodowy bon- 
kurs na dokończenie „Niedokończonej 
symiouji* Schuberta, względnie na na- 
pisanie kompozycji symionicznej w din 
chu muzyki tego mistrza, a w szczegól- 
ności w duchu „Niedokończonej symio 
nii” 

W konkursie może uczestniczyć każ- 
dy muzyk bez różnicy wieku, płci na- 
rodowości, jednak nie w sposób bezə 
pośredni, lecz drogą nadesłania kompo- 
zycji konkursowej do jednego z 10-clu 
okręgów, przewidzianych przez amery- 
kański komitet organizacyjny, 

Polska, stanowiąc jeden z samołstnych 
okręgów, zgromadzi nietylko utwory 
polskie, lecz również w myśl postano- 
wienia komóiłetu amerykańskiego, utwo- 
ry, pochodzące z państw bałtyckich. 

Nagrody przewidziane są dwojakiego 
rodzaju: 3 ustanowiono przez Jury każ- 
dego z poszczególnych okręgów a 
mianowicie — I — 750 dol, II — 250 
dol, HI dyplom honorowy, oraz jedna 
wielka eliminacyjna nagroda, którą wy- 
znaczy międzynarodowe jury w wyso- 
kości 10.000 dolarów, 

Do ostatecznego konkursu dopuszczo- 
ne będą wyłącznie utwory (w liczbie 
30-tu) to znaczy te utwory, które będą 
nagrodzone w każdym z 10-cłu poszcze 
zólnych okręgów. 

Termin ostateczny nadsyłania kom- 
pozycji oznaczono na dzień 31-g0 mar- 


Walne zebranie 
komitetu pomocy aka" 
demikom 


Dziś o godzinie 19 odbędzie 
słę zapowiedziane walne zebranie 
wojewódzkiego komitetu pomocy 
Polskiej Młodzieży Akademickiej 
w Łodzi w sali posiedzeń urzędu 
wojewódzkiego (Ogrodowa 17) z 


ca 1928 roku. 

Wszelkich biższych informacj, doty- 
czących konkursu udziela osobom zain- 
teresowanym towarzystwo szerzenia 
sztuki polskiej wśród obcych (Warsza- 
wa, Trębacka 4, m. 3) osob'ście lub 1i- 
stownie. 


następującym porządkiem obrad. 
go Zebrania z 14 czerwca rb. 
4) Sprawozdanie wydziału wy- 
1 dniu 15 sierpnia | "ych przyniosła wiadomość o Śmierc! 
at naczelną w jj Paz rez TO. C DLAN AOA 


1) Zagajenie | 
2) Wybór przewodniczącego ze? 
brania. 
3) Odczytanie protokułu -n 
konawczego komitetu (w zastęp- 
stwie złoży delegat rady naczel- 
nej). 
'5) Odczytanie protokułu komi- Gapek-Ghoń zmarł 
sji Rewizyjnej 18 czerwca oraz 
protrkułu rewizji, dokonanej przez Jedna z naszych agencji telegraficz- 
6) Sprawa absolutorjum dla wy | dramaturga, Karola Capka. Informacja 
działu wykonawczego. ta jest nieścisła, De facto zmarł czeski 
7) Program prac komitetu. powieściopisarz Capek - Chod w wieku 
8) Wybór władz komitetu. lat 68, O talencie tego autora mówi naj- 
lepiej takt że w ub. miesiącu właśnie 
otrzymał już po raz trzeci czechosło- 
wacką nagrodę państwową, Capek . 
Chod był redaktorem dziennika „Naro- 
dni Listy“, Jego powieści į nowele są 
co do wewnętrznej formy psycholłogicz- 
nymi eksperymentami, mazewnątrz na- 
tomiast mają formę tragicznych grote- 
sek, 


a. wydziału wykonawczego 
b. komisji rewizyjnej. 
9) Wolne wnioski. 


Dlaczego frwa 


strejkkrawców damskich 


Jak wiadomo juź drugi tydzień 
trwa strejk krawców damskich. 
Robotnicy domagają się ustale- 
nia cennika płac i 20 proc. po- 
wyżki. 

Pracodawcy są w zasadzie 
przeciwko ustaleniu cennika płac, 
wobec czego pertraktacje nie 
doprowadziły do żadnego rezul- 
tatu i strejk trwa dalej. 


—9— 
TEATR MIEJSKI 

„Kredowe koło“ grane będzie w bie- 
żącym tygodniu tylko dwa razy: dziś, 
wtorek i jutro, środa — obydwa przed 
stawienia po cenach poularnych. 

Po tych przedstawieniach 
wa ta sztuka zejdzie 
z afisza. 

Jako najbliższa premjera teatru miej. 
skiego dama będzie w sobotę pogodna 
przemiła komedja włoska 
„Dar poraaka* 
chimeckiej. 


N— ZZ ZO Z 


rekordo- 
na pewien czas 


Samobólcza Śmierć 
policjanta 


Onegdajszej nocy w mieszka” 
ńiu własnem przy ulicy Andrze- 
Ja 49, wystrzałlem z rewolweru 
w skroń odebrał sobie życie po” 
sterunkowy 7 komisarjatu, An- 
drzej Chudy. Przyczyna samo- 
bójstwa policjanta nie ostała do- 
kładnie wyjaśniona. Wiadomo, 
że Chudy miał w Ameryce ojca, 
z którym bardzo często kores- 
pondował. Ponieważ w ostatnich 
czasach nie otrzymywał żadnych 
listów, zaniepokojony milczeniem 
ojca, mówił znajomym, że gdyby 
się dowiedział o jego, Śmierci, 
nie przeżyłby tego. 

Onegdaj Chudy nie pełnił 
służby. Wieczorem był na przed- 
stawieniu w teatrze Popularnym, 
Skąd prawdopodobnie udał się do 
jakiejś restauracji, gdyż wrócił 
do domu w stanie podchtmielo- 
„mym. Gdy lokatorzy domu na od- 
głos strzału wbiegli do jego 


J. Forzana 
w przekładzie Z. Ja» 
W rolach głównych: K. 
Lubieńska 41 Wł. Ziembiński. W in- 
nych: M. Dąbrowska, B. Sławińska, 
Chodecki, Damięcki Fabisiak, Guryno- 
wicz, Łabędzki, Mroziński, Szacki. 
Kasa 

premiere. 


rozpoczyma dziś sprzedaż na 


OBCHÓD 11 LISTOPADA W 
TEATRZE MIEJSKIM. 


W. piątek na uroczystem  przedsta- 
wieniu obchodu 11 listopada dane bę: 


m M M LCL LLL 20222 


dą „Dziady. 

Dla urzystępnienia 
kiewiczowskiego najszerszym 
inteligencji przedstawienie piątkowe 
dane będzie po cenach t. zw. robotni- 
czych (od 50 gr. do 2 zł.). 


mic- 
sierom 


arcydzieła 


TEATR POPULARNY. 


Jeszcze tylko do piątku włącznie co- 
dziennie o ogdz. 8,20 wiecz. świetna 
sztuka w 4 aktach p. t. „Szał miłości”, 

Od soboty, dnia 12 b. m. wchodzi na 
repertuar teatru popularnego Świetna 
operetka w trzech aktach „Gri-Gri* w 
wykonaniu najlepszych sił wokalnych 
teatru z Urbańskim jake reżyserem na 
czele. W operetce ukaże się nowo - 
zaanagżowany duet z najnowszych 
szlagierów tanecznych. Nowe efektow- 
ne dekoracje 
W, Makoinik, 


mieszkania, policjant nie dawał 
już znaku życia. Wezwany le- 
karz pogotowia stwierdził zgon. 


i 


przygotowuje  art.-mal. 


TEATR i MUZYRA 


„Teatr Kameralny” 


otwiera dzisiaj w Łodzi swe podwoje 


Dziś inauguracja teatru kame” 
ralnego w gmachu Grand-Hotelu 


(dawna sala tow. miłośników 
muzuki), 
Sala ta została gruntownie 


przebudowana według projektu 
inżyniera H. Lewinsona i budo- 
wniczęgo H. Olszera „oraz zosta- 
ła wzniesiona scena i zmontowa 
ne nowoczesne urządzenia świetl 
ne, dzięki którym można będzie 
osiągnąć pełnię efektów arty- 
stycznych. 

Strona dekoracyjna widowni 
przedstawia się nader efektow” 
nie, co jest zasługą artystów ma- 
larzy K. Mackiewicza i Podusz* 
ki. 

Repertuar teatru kameralnego 
przewiduje ostatnie nowości tea- 
tralne w dziedzinie lekkiej kø- 
mediji. 

Ponadto projektowany jest sze 
reg sztuk o wysokim poziomie H- 
terackim, oraz widowisk t. zw. 
eksperymentalnych. 

Dyrekcja teatru miejskiego, 0- 
pierając się na dotychczasowych 
doświadczeniach 1 coraz to 


wzmagającej się frekwencji. 
przez otwarcie teatru kameralne* 
go dąży do rozszerzenia i pogle- 
bienia swej działalności arty- 
stycźnej w teatrze przy ul. Ce* 
gielnianej. 

Na pierwszy ogień idzie w te- 
atrze kameralnym komedja Lud- 
wika  Vernenil'a „Azais“, Rolę 
barona Wiirza kreuje znakomity 
artysta Kazimierz Junosza-Stę- 
powski. W innych rolach panie: 
Dziewońska. Grywińska, Rele- 
wicz-Zieęmbińska oraz pp. Da- 
mięcki, Lisowski, Krotke, Krze- 
mieński i Michał Znicz, Reżyse- 
rja Artura Kwiatkowskiego. De- 
koracje Konstantego Mackiewi- 
cza. 

Bilety sprzedaje kasa zama- 
wiańń w cukierni iostomskiego 
przez cały dzień od 10 rano do 
7 wieczorem, od 7 m, 30 w kasie 
teatru kameralnego przy ul. Tra- 
ugutta 1. 

Dzisiejsze przedstawienie ina- 
uguracyjne będzie miało charak” 
ter uroczysty. 

Początek o godz. 8 m. 30. 


Materjał repertuarowy teatru Kameralnego 


Dyrekcja teatru kameralnego 
nadsyła nam następujący luźny 
spis sztuk, z pośród których za- 
mierza czerpać repertuar: 

I. Literatura polska: Z. Kawec- 
ki „Fura Słomy* oraz te nowe 
sztuki znanych polskich autorów, 
które będą specjalnie wymagały 
warunków kameralności. 

Dalej: conajmniej 2 sztuki au- 
torów nieznanych; nadto przy- 
najmniej jedna oryginalna sztuka 
eksperymentalna. 

Il. Literatura angielska: kome- 
dje Wilde'a,  Coward'a, Hop 
wood'a, Jerome K. Jerome'a, 
Sommerset-Manghama i in. 
poważniejszych jedna z komediji! 
Shaw'a oraz może jedna ze sztuk 
O'Neill'a. 

II. Literatura francuska: ko- 
medje lekkie Deval'a, Savoirta, 
Croisset'a i in. Z utworów lite- 


oa 


rackich sztuki: Crommelynck'a, 
Sarment'a, Gantillon'a (słynna 
sztuka eksperymentalna „Maya'*) 
IV. Literatura niemiecka: Nie- 
znana sztuka Schnitzlera „Koro“ 
wód“). Komedie lżejsze: Barst'a 
(„Dover-Calais*), Hasenclęver'a. 
Sensacyjna sztuka wiedeńskiego 
autora Fischera „Kawiarnia F- 
lectric", Najnowsza sztuka Kla- 
sk („Święto kwitnących wi- 
śni”), 
V. Literatura skandynawska: 
Jedna ze sztuk Ibsena lub Strind- 


erga. 
Literatura rosyjska: An- 


Z|drejew „Myśl“. Tołstoja „Sonata 


Kreutzerowska*. 
VII. Literatura włoska: 1. Pt 
randello, U. Falena, L. Chiarelli. 
VII. Literatura węgierska: W. 
Fodor: „Dr. Juci Szabo”, Orbok: 
„Limuzyna króla*, 


TEATR LITERACKO-ARTY- 
STYCZNY „GONG*. 

Dziś premjera wielkiej rewii w 16 o- 
brazach p. t „Oleś ma głos!..* pióra 
Nela Iela, Szer-Szenia 1 A. Własta. 
Jak głoszą wieści zakulisowe rewja 
składa się z całego szeregu szlagiero- 
wych numerów  sketschowych. solo- 
wych I tanecznych  Gwoździem pro- 
gramu ma być postač- Olesia dobrze 
znanego w sferach łódzkich i war- 
szawskich. W rewji bierze udział cały 
zespół z pp. J. Bukojemską. W, Jaś- 
kówną, Cz. Popiełewską, S. Talarico, 
Bolkiem Kamińskim S., Sielańskim, S. 
Laskowskim (w roli Olesia) } Cz. Sko- 
niecznym na czele oraz zespół baleto- 
wy z pp. L Soboltówną ; 
wiecką na czele, w składzie: M. Bar- 
gielska, I, Borowska, Z. Duranowska, 
J. Kozłowska, Z. Liszewska i K. Pał- 
czyfńiska, Baletmistrz Eugenjusz Wojnar, 
Kapelmistrz Tadeusz Syzietyński. Re- 
żyserował dyr. Walery Jastrzębiec. 

Dziś dwa przedstawienia o godz. 
7.45 i 10 wieczorem. 


NAJBLIŻSZE KONCERTY 
W poniedziałek, dnia 14 b. m., oraz 
we wtorek, dnia 15 listopada, odbędą 
się 5-ty i 6-ty abonamentowy kon- 
cert mistrzowski, na których wystąpią 
siły artystyczne tej miary, co Emanuel 
Feuermann,  wiolonczelista światowej 
sławy oraz Umberto Urbano, fenome- 
nalny baryton medjolańskiej opery „La 
Scala“, o którym prasa całego Świata 
wyraża się z niekłamanym zachwytem 
i entuzjazmem, Obu artystom akompa- 

nijować będzie dyr. Teodor Ryder. 


JUTRZEJSZY WYSTĘP SASZY 
LEONTJEWA. 

Jutro, w środę, odbędzie się w Fil- 
harmonii zapowiedziany występ zenial- 
nego tancerza rosyjskiego Saszy Le- 
ontjewa. Przyjazd tego znakomitego 
tancerza do naszego miasta wywołał 
duże zainteresowanie 4 nie uleza 
wątpliwości, że sała Filharmonji wy- 


pełniona będzie po brzegi doborową| mierzają rozwiązać problem narodowo- najbardziej zasłużonych 


H. Runo-|. 


Nr. 806 


Szachy 
Aljechin--Capablanca 


Ogłoszone dotychczas partje z 
turnieju © mistrzostwo świata 
zostały, wyjąwszy dwie, otwarte 
gambitem damy, przyczem czar- 
ne stosowały stale t. zw. przez 
dr, Tarrascha ortodyksyjną obro- 
nę. 

Jest to tembardziej  niespo- 
dzianką, jeśli się pamięta, że 
Aljechin należy do najwybitniej- 
szych przedstawicieli najwspół- 
cześniejszej gry, którzy w miarę 
możliwości unikają stereotypowe 
go gambitu damy, Wogóle Alje- 
chin w całości nastawił się na 
styl przeciwnika i bije go nastę- 
pującą taktyką: solidne grupowa* 
nie własnych kamieni, unikanie 
zawikłanych planów, których 
przeprowadzenie nie jest zupełnie 
jasne t czyhanie na błędy prze- 
ciwnika, Jak wiadomo dotych- 
czas taktyka ta dała rosyjskiemu 
mistrzowi świetne rezultaty i 
wyrażną przewagę. wE 


żaka h 
Sprawg niestawienia 
się Turystów na zawo 
dy z Widzewem 
załatwi dziś zarząd Ligi 


Przykra dla Łodzi sportowej 
sprawa niestawienia się KI. Tury- 
stów na zawody o puhar z Wi- 
dzewem, wywołała wielkie wraże- 
nie w kołach sportowych całej Pol 
ski, 

W związku z tem, w kołach 
sportowych lansowane są dwie po 
głoski: jedna twierdzi, że Turyści 
ponosząc ostatnio sromotne klęski 
obawiali się spotkania w finale z 
ŁKS-em; druga, że kierownictwo 
klubu Turystów zostało obrażone 
faktem niewyznaczenia ich ich klu 
bu extra-klasy na gospodarza za 
wodów. 


Jak wiadomo kwestję gospoda 
rza rozstrzyga los., Oficjalnie Ki. 
Turystów chodziło o to, że zawo 
dy zapóźno zostały w komunika- 
cie oficjalnym ogłoszone. 


s Po dlugich i ciężkich cierpieniach, zmarł nasz najukochańszy | 
ojciec, teść, dziadek, pradziadek, brat i szwagier 


B. 


P. 


FAJBUSZ ASZ 


były obywatel m, Płocka 


przeżywszy lat 87, 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu żaloby przy ul. Andrze- 


ja 59, odbędzie się dziś, we wtorek 


dn. 8 listopada 1927 r. o godz. l-ej 


po poł, o czem zawiadamia krewnych i znajomych, pozostała w nieutu- 


lonym żalit 


Rodzina, 


Co usłyszymy dziś przez radjo 


Warszawa, (1114 mtr.) — 


16.40—17.05 — Odczyt p. t, „Możli-| 


ka (Sonatina skrzypcowa, Trio forte: 
pianowe B-dur i D-dur, Kwartet smycz 


wości rozwoju pielęgniarstwa w Pol-| kowy op. 16 A-moll) 


sce“, 

17.20—17.45 — 
wa. Odczyt p. tt, 
w morzach", 

17.45—19.00 — Koncert popołudniowy, 
kamerałny. Wykonawcy: Zofia Dobro- 
wolska - Pawłowska (śpiew), Leopold 
Dworakowski (altówka) Aleksander Jn 
'mowicz )fl.), Józef Ozimiński (skrzypce) 
i prof. Ludwik Urstein (akomp.) 

20.30 — Koncert wieczorny: Księżna 
Czardaszka, operetka w 3-ch aktach E. 
Kalmana. Wykonawcy: Orkiestra P. R. 
pod dyr. Wacława Elszyka oraz Zojja 
Dobrowolska - Pawłowska, Michalina 
Makowiecka, Aleksander Wasiel, Adam 
Rapacki į inni. 


Transmisja z Krako- 
„Przemiana materji 


Berlin, (483,9) — 

20.30 — Ameryka (Recytacje z po- 
wieści Lewisa, Kanadyjska rapsodi: 
Mackenziego, Suita itdyjska Mac Do- 
wella). 

Wrocław (322,6) — 

20.10 — Recital fortepianowy Bertra- 
ma (M. in. Sonat A-dur Mozarta, War- 
jacie E-dur Handla Utwory Szuberta, 
$chimana i Szopena). 

Hamburg (394,7) — 

19.25 — Opera Verdiego „Aida“, 

Langenberg (468,8) — 

18.00 — Pieśni i utwory fortepianowe 
Szuberta. 

Monachjum (535.7) — 

19.30 — Brahms: Tragiczna uwertura 


22.30—2330 — Transmisja muzyki ta-|i Syrnionja nr. 3 


necznej, 


Daventry (491,8) — 

20.45 — Opera w 2 aktach Bantoka 
„Żona wieloryba“ 

Paryż (1750 m.) — 

21.30 — Koncert utworów Saint-Saen- 
sa | Francka. ` 

Wiedeń (5172) — 

20.05 — Opera Qberleithnera „Żelaz+ 
ny Chrystus“. 

Moskwa (1450) — 


20.30 — Kwintet fortepianowy C-dur 
Pfitznera. 
k gY] pzm. 


ODCZYT J. KOTARBIŃSKIEGO 

W miejskiej gałerji sztuki w naj 
bliższy czwartek, dnia 10 b. m. znako- 
mity artysta dramatyczny oraz krytyk 
literacki Józef Kotarbiński wygłosi od- 
czyt © twórczości Juljusza Słowackie- 
go, ilustrowany własnemi recytaciami 
fragmentów utworów poety, Józef Ko- 


18,30 — Odczyt n. t. „Jak sowiety zaj tarbiński, jak wiadomo, jest jednym z 


publicznością. Niewielka ilość pozosta- | ściowy?* 


łych biłetów nabywać można w kasie 
Filharmonji, 


Brno (441,2) — 
20.00 — Utwory, kameralne Dworza- 


artystów sce: 
ny polskiej, a odczyt jego w Łodzi za 
interesować winien inteligencję nasze- 


go mieć oraz młodziej szkołną. 


M. IJ 


8.X1. — GŁUS POLSKI — o 


Na dalekich, śnieżnych płaszczyznach 


żyja bezpośredni spadkobiercy człowieka z epoki Kamiennej 


Po żeglarskich epopeach od: 
krywczych, po rabunkowych na- 
jazdach handlowych, po roman- 
tycznych wyprawach łowieckich, 
po marynarzu, żądnym sławy, po 
kupcu, chciwym zysku, po my- 
śliwym, tropiącym zwierza, przy” 
szedł człowiek, wiedziony szla- 
chetną ciekawością, bezintereso- 
wną chęcią poznania człowieka w 
jego trudnem życiu codziennem. 
Przyszedł, zbrojny tym razem 
już nie w karabin śmiercionośny, 
lub w wódkę niemniej morderczą, 
lecz w przyrządy naukowe, w 
aparaty kinematograficzne... 


W osłatnich czasach zdołano, 
dzięki cudownym wynalazkom 
technicznym dotrzeć hen, aż do 
bieguma północnego, poznać bli- 
żej 


żywot najbardziej może upośle- 
dzonych na ziemi istot, 


Pierwsze zetknięcie bezpośred- 
nie pomiędzy europejczykami a 
eskimosami nastąpiło już wpraw- 
dzie w X-ym stuleciu, gdy island 
cy żeglarze zjawili się nad brze- 
gami Grenlandlji, ale zakończyło 
się ono tak morderczemi walka- 
mi, iż właściwie stosunki, bar: 
dziej pokojowe i systematyczniei 
sze, zawiązane zostały dopiere! 
na początku XIX-go wieku w cza 
sie wyprawy polarnej angielskie- 
go podróżnika Rossa. Z licznych | 
: gruntownych badań naukowych) 
wynika, iż eskimosi należą do 
rasy, zamieszkującej najobszer- 
niejsze bodaj przestrzenie, gdyż 
spotkać ich można w podbiegu1- 


ROE aE NCT O RZ 
SALA FILHARMONJI |. 


We wtorek, dnia 8 listo- 
pada o godz. 8.30 wieczorem 
odbędzie się 
Jedyny Koncert żydowskiej 
(sztuki tanecznej w tournèe 
europejskiem 


| AGADATI 


Pierwszy baletmistrz żydowski. 
Twórca baletu żydowskiego. Dy- 
rektor Studja  Eksperymentalno: 
Choreograficznego w Tel - Awiwie 


z udziałem 
Artura BALSAMA 


Akompanjuje: Dyr. Teodor Ryder. 


W programie: Reb Joel. z cyklu 

„Meławe Malke“. Reb Schachne, z 

cyklu „Meławe Małke*,  Jichje, le 

genda jemenitska. Jaffa Arabska, 

taniec orjentalny. Reb Majer— taniec 

tczonego chasyda. Reb Nuta — ta- 
niec chasyda prostaka. 


Szczegóły w programach. 


Ý 


Bitety w kasie Filharmonji. 


Pocz. O godz. 4,30. 


one 


Na l-szy seans ceny 
miejsc od 50 gr. 


ue” 


nowych strefach zarówno Stare 
go, jak i Nowego Lądu. 


Na zasadniczych cechach fi- 
zycznych opierając się, dojść wy 
pada do wniosku. iż jest to 


szczep pochodzenia azjatyckiego. 
czego dowodzi pokrewieństwe 
ich typu z czukczami, kamczada- 
łami, etc. osiadłymi na dalekich 
krańcach Syberii. Są oni niskiego 
wzrostu, krępi, silnie zbudowani. 
mają okrągłe twarze 0 wydat- 
nych kościach policzkowych, po- 
kryte żółtą skórą, marszczącą się 
wokół oczu. 


Trybem życia natomiast różnią 
się najzupełniej eskimosi od swo” 
ich najbliższych sąsiadów i po 
bratymców, nie są bowiem w sta 
nie hodować nawet renów, zaj- 
mują się przęto 
wyłacznie rybołóstwem, oraz my 

śliwstwem, 
uprawianemi, oczywiście, Sposo- 
bami niesłychanie jeszcze prymń* 


Proces „bandytów p 


tywnymi. Pewne, charaktery- 
styczne szczegóły ich bytu da- 
wno naprowadziły uczonych na 
myśl, że są to 


kulturalni spadkobiercy w prostej 
linji człowieka z epoki kamienne 


Dziś, hypoteza taka znajduje 
coraz liczniejszych zwolenników 
wśród najwybitniejszych paleon- 
tologów, ponieważ z sumiennie 
dokonywanych zestawień porów” 
nawczych okazuje się, że wszySt 
kie niemal przedmioty codzien- 
nego użytku posiadają uderzające 
znamiona wspólne. 


Niema w tamtych okolicach już 
ani kamienia, ani drzewa, namio- 
tv zaś ze skór nie mogą tworzyć 
dostatecznej ochrony przed stra- 
szliwymi mrozami, 


z bloków więc lodowych, staran- 
nie ciosanych, budują eskimosi 
swoje 
ne. 


„iglu“, czyli domy rodzin: 


W jednej izbie mrocznej © 


ski 


ścianach, pokrytych tłustą sadzą, 
gnieżdżą się małżeństwa z licz- 
nem zazwyczaj potomstwem, spę 
dzając nieskończenie długą zimę 
podbiegunową przy migotliwem 
świetle kopcącego się w lampce 
tranu. Od kilku tygodni do paru 
najwyżej, miesięcy — w zależ- 
ności od położenia geograficzne” 
go — trwa „piękna“ pora roku, 
gdy grzeją blade promienie słoń- 
ca. Jest to okres wielkich wy- 
praw łowieckich i rybackich. 

Eskimosi, zaspakajając wów- 
czas swoje zamiłowanie do ko” 
czownictwa i naturalną potrzebę 
ruchu, 


wędruja w poszukiwaniu nle- 
dźwiedzi, a zwłaszcza fok, 


których mięso stanowi wyłączne 
prawie ich pożywienie, tłuszcz— 
opał, a skóry i kiszki służą do 
wyrobu odzieży. Foki są i z tego 
również względu  bezcenne:ni 
wręcz zwierzętami, iż dostarcza” 


rv 


Francji 


we 


Sala rozpraw z olbrzymią ławąobrońców: w górze ukazujemygłównych obrońców: adw. Pale 
wskiego (na lewo) i adw. Rudenkę (po prawej stronie). 


W tych dniach, jak to już do-|skiej termin „bandytów polskich“, 
nosiliśmy rozpoczął się w Paryżujpowtarzany rozmyślnie przez wro- 
„monstre proces* przeciw bandy-|gie nam dzienniki. Są to przeważ- 


tom Z Polski, którzy dokonali 


morderstw. 
zbrodniczą 


wych i 
swą 


krytycznych sfer prowincji franci- 


Bruno 


Szał dancingów. 
Nad program 


WAŁ ZY 
3 i 


we 
Francji szeregu napadów rabunko- 

Oskarżeni, 
działalnością 


CBE | spopularyzowali niestety wśród bez 


Kastner 


Dnojenie rozkoszy i przepychu. 
peten humoru i 


nie wykolejeni robotnicy, którzy 
znalazłszy się bez środków do ży- 
cia na obczyźnie stali się łatwo 
dostępnym materjałem dla krymi- 


nalnych instygatorów. — Rozprawa 
ze 


budzi wielkie zainteresowanie 


względu na olbrzymią ławę obroń- 
ców, których aż dwudziestu two- 
rzy nielada kolegjum. Niestety kli- 
jentów ich obciążają niezbicie cor- 
pora delicti i gilotyna będzie, zda- 
je- się, parokrotnie czynna. Morder 
cy muszą ponieść zasłużoną karę. 


ją one 
doskonały materjał do budowy 
łodzi, 


odgrywających olbrzymią rolę w 
ich egzystencji. Bądż w jednooso 
bowym kajaku, bądź w rodzin- 
nym „umniaku” odbywają eskimo 
si długie podróże. 


Silni i niezmordowani wiośla' 
rze czynią oni bez zbytniego na* 
tężenia stukilometrowe etapy 
dziennie, przynczając dzieci od 
najwcześniejszej młodości do ma 
newrowania łodzią.  Polują zaš 
na grubego zwierza, uzbrojeni 
tylko 

w łuki, strzały i harpuny, 


których ostrza, dzięki zetknięciu 
się z europejczykami, nie są już 
kościane. lecz stalowe. 


Wszystkim chyba bywalcom 
kinematografu pamiętne są pię" 
kne dzieje Nanuka... Istotnie, eski 
mosi kochają swoje bezkresne, 
Śnieżne płaszczyzny. nie żalą stę 
na ciężkie warunki życia i 
w najtrudniejszych chwilach za" 
chowują spokojną pogodę ducha, 


aaan O EA 


9 | 
Swiat rzeczy 
ciekawych 


— © — 
Porcelanowe dzwony 


Słynna fabryka porcelany w 
Miśni (Meissen-Saksonja) zajęta 
jest obecnie wyrobem dzwonów, 
porcelanowych, przeznaczonych 
dla katedry tamtejszej. Pod oso-| 
bistem kierownictwem znanego) 
fachowca, prof. Bernera, zdołano 
wyprodukować dotychczas 20 sztuk, 
komplet zaś składać się będzie, 
ogółem z 40 dzwonów, wydają: 
cych cudowne wprost tony, | 

Dzięki ulepszeniom natury | 
technicznej, porcelana, użyta do; 
fabrykacji tych dzwonów, odzna- 
cza się wyjątkową trwałością. 


Początki jazz-bandu 


Wszystko to już było! -= Fr. 
F. Kotzebue opisuje w swoich 
„Souvenirs de Paris” elegancki] 


bal, wydany w 1804-ym roku, 
„Orkiestra składa się z 5 muzy- 
kantów, pomiędzy którymi jeden 
Murzyn grający prawą ręką na 
długim flażeolecie, a lewą—na ol- 
brzymim bębnie specjalnej konstu- 
kcji*. Paryska „,Comimoedia* — 
czytując ten charakterystyczny Ue 
stęp, przypomina jednocześnie, 
iż słowo „bande“ oznaczało w ję" 
zyku francuskim XVII stulecia na- 
sze skrzypce dzisiejsze. Więc już 
tylko „jazz“ należy do artykułów 
importowanych. 


a... 


Dzis i dni nastepnych! 
Bszałamiający arcyfilm produkcji 1927126 roko, ukazujący tło zepsucia, wyuzdania i zbytku wielkomiejskiego 


„Wężczyzna, któremu się płaci... 


N (Król Dancingu). EEEESEEENEZEEM AMEN 


Rolę tytułową gra z fascynującą mocą ekspresji dramatycznej ulubieniec najpiękniejszych kobiet świata 


Rolę gwiazdy kabaretowej odtwarza słynna z piękności, 
uosobienie wdzięku i czaru kobiecego z obrazu „Dziewczęta z Haremu“ 


ulubiona i jedyna partnerka lgo Syma. 


SOWA) 


rD "ie" f 


„bywała wystawa. Świeta reynańa, _ Poryuaface stany brawo 
śmiechu z Charlie Chaplinem. =f 


e 


świetna reżyseria, 


znana jako 


ANNA ONDRA 


Porywajace sceny zbiorowe. 


Wiadomości: bieżące 


O 
Przedłużenie robót 
sezonowych 


Na ostatniem posiedzeniu ma- 
gistratu miedzy innemi omawia” 
no sprawę robót sezonowych. 
które właściwie winne były być 
już przerwane. W roku bieżą- 
cym pracom tym sprzyja jednak 
pogoda, wobec czego postano- 
wiono je kontynuować najpóźniej 
wszakże do 15 grudnia. (i) 


TUT AS EOE "ZN OTET | 
Dziś we VY torek 
o godz. 5 po poludniu 
pokaz oszczędnościowego 
gotowania na gazie. 


Wejście bezpłatne. 


sklep Gazowni Miejskiej 
PIOTRKOWSKA 40. 
Następne pokazy we Wtorki 


każdego tygodnia, 
"O" RYFŁE FIZ SOZWK TW 


Spis inwentarza 
Żywego 


Urząd wojewódzki otrzymał z 
ministerstwa spraw wewnętrz- 
nych zawiadomienie, iż w okre- 
sie od 1 do 10 grudnia odbędzie 
się powszechny spis bydła i trzo 
dy chlewnej na całym terenie 
Rzplitej. 

W Łodzi spis przeprowadzony 
będzie przez magistrat, a w po 
wiecie przez starostwo. (b) 


Ruch pocztowy 


w Łodzi 


W ubiegłym miesiacu przyby- 
ło do Łodzi listów zwykłych 
207.375. listów poleconych 90469, 
listów wartościowych 3,908, pa- 


czek zwykłych 31.011, paczek 
wartościowych 6.780, zleceń 
pocztowych 18,236, przekazów 


pocztowych 107,232 na sumę zł. 
16,633.078 oraz czeków P. K. O. 


AATE e 740 249 
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3.057.569, pism zaprenumerowa- 
no 31. 

Ogólny obrót poczty w paź- 

dzierniku wymosił 44,273,700 zł. 

(b) 


Rozrosf łódzkiej sieci 
telefonicznej 


Wmiesiącu październiku przy 
było nowych abonentów telefo- 
nicznych 165. a ubyło 22, wobec 
czego obecnie stacja miejska li- 
czy 6,690 abonentów. Ogółem 
przeprowadzono rozmów w paź- 
dzierniku 2,552,000, czyli o 20 pr. 
mniej niż w okresie przed wpro 
wadzeniem liczników. (b) 


Nocne dyżury apiek 


; Dziś w nocy dyżurują następu- 
jące | apteki: Antoniewicza 
(Pabianicka 50). K. Chądzyński 
(Piotrkowska 164, W. Sokolewi- 
cza (Przejazd 19), R, Rembieliń- 
skiego (Andrzeja 25). J. Zumdele- 
wicza (Piotrkowska 25), M. Ka- 
sperkiewicza (Zgierska 54) j S, 
rawkowskiej (Brzezińska 56). 


Zastużonp odznaczenie 

Na ogólnokrajowej wystawie 
gsópodarczo - spożywczej w Ka- 
towicach. z pośród wielu wysta* 
wionych gatunków środków do 
prania, tvlko samodziałający śro 
dek do prania „Radion“ oznaczo- 
ny został złotym medalem. 


OOOBOOOCOCOCE 


Maiąc w nairuchliwszym punkcie 
handlowym Warszawy 4-0 pokojowe 
urzadzone biuro oraz składy 


szukam renrezaniacji, składów kon- 
sygwacyjnych, względnie spółki lub 
innaj propozycji. 


Oferty sub: „27207* kierować do 
Centralnego Biura Ogłoszeń 
Metzl i Ska, Warszawa, Jasna 17; 
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1X]. — GŁOS POLSKI — 1927. 


Nowa rada miejska 


Kłopoty z mandatami listy Nr. 
Pierwsze posiedzenie w czwartek, 17 listopada 


W dniu wczorajszym dobiegły już końca prowadzone w bardzo szybkiem tempie pra- 
ce wydziału samorządowego województwa. Przesłanie wszystkich dokumentów, protokułów i 
akt do głównej komisji wyborcze, złożenie ich przez przewodniczącego komisji sędziego Za- 
borowskiego w magistracie, prze'ęcie ich przez osobiście za nie odpowiedzialnego p. o. pre- 
zydenta miasta, p. wiceprez. Wojewódzkiego oraz zakomunikowanie oficjalnej listy członków 
nowej rady miejskiej i ich zastępców kierownictwu biura rady miejskiej będzie mogło  nastą- 
pić w połowie bież. tygodnia. W związku z ustaleniem oficjalnej listy członków rady najwię- 
cej watplrwości nasuwała województwu sprawa przedstawicieli listy Nr. 10 i 25. Jak wiado- 
mo listy te otrzymały po jednym tylko kandydacie. Obaj kandydaci są współpracownikami 
magistratu, to też w myśl obowiązujących przepisów dekretu o samorządzie musieliby  zrzecz 
się swych mandatów radzieckich, których nie miają prawa piastować łącznie ze stanowiskiem 
w magistracie. Sprawa została skomplikowana przez to, iż liczba zastępców dotąd  nieograni 
czona, została na dwa dni przed wyborami zarządzeniem min. Składkowskiego zmieniona w 


tten sposób, że na 50 proc, uzyskanych kandydatów może być ustalona liczba zastępców. Po= 


Nr 407 


Wystawa drobiu 


w „Dolinie Szwajcar- 
skiej“ 


IO 1 Nr. 25| Wielka wszechpolska wysta- 


wa drobiu połaczona z wystawą 
ogólnokrajową gołębi poczto- 
wych i rasowych, królików į t.d. 
zapowiada się niezwykle okaza- 
le. 

Protektorat nad wystawą ra- 
czyli obiać: pan prezes rady mi- 
nistrów pierwszy marszałek 
Polski lózef Piłsudski oraz mi- 
nister rolnictwa Karol Niezaby- 
towski. Ze wszystkich stron kra” 
ju napływają zgłoszenia od pier- 
wszorzędnych hodowców. któ- 
rzy deklarują swoje najlepsze ©- 
kazy. 

Otwarcie wystawy nastąpi w 
dn. 12 listopada przed mpołu- 
dniem w gmachu „Doliny Szwaj- 
carskiej". 


kie niezbędne przygotowania, 


Zniesienie martwego sezonu 


jnieważ listy Nr. 10 i 25 stanęły przed możliwością stracenia swych mandatów wobec niemo- 
iżności wysunięcia do rady miejskiej zastępców-postanowiono załatwić sprawę tę 
(instancji w sposób kompromisowy, tak, aby umożliwic zastępcom tych list uzyskanie 
tów radzieckich, Władze nadzorcze kierowały się tu niejasnością regulaminu wyborczego. 
Wobec zakończenia prac technicznych zwołanie pierwszego posiedzenia rady na czwar» 
tek 17 bm. jest zupełnie pewne, tembardziej, że i biuro rady miejskiej poczyniło już wszyst- 


(e) 


Zwiedzanie WYSTAWĘ 
Roślin i Zwierząt 


Nowo-Targowa Ne 24 
tylko jeszcze kilka dni 


w. ostatniej 


mandas 


Ministerstwo poleciło przesłać do Warsza- 
wy wykaz robotników 


Od kilku lat już robotnicy se” 
zonowi przeprowadzają energicz 
ną kampanię w celu zniesienia 
martwego sezonu. Robotnicy tej 
gałęzi pracuja bowiem zaledwie 
8 miesięcy w ciągu roku i w 0- 
kresie tym płacą składki na rzecz 
funduszu bezrobocia. natomiast 
w czasie tak zwanego martwego 
sezonu nie otrzymują żadnych 
zapomóg. W sprawie tej robotni- 
cy sezonowi za pośrednictwem 
swych związków zawodowych 
wystosowali już szereg memorja- 
łów zarówno do funduszu bezro- 
bocia, jak i do województwa i mł 
nisterstwa pracy; lecz nie przy* 
niosły one pozytywnych wyni- 
ków. Na zjeździe związku miast, 
który niedawno odbył się w Po- 
znanin, delegat łódzki p. Zubert, 
korzystając z obecności mini- 
strów Moraczewskiego i Sławoj: 
Składkowskiego, poruszył bo- 
lączki robotników tej gałęzi pra- 
cy. którzy obecnie właśnie wcho 
dzą w okres martwego sezonu. 

Po zapoznaniu się z rozpaczli” 
wą sytuacją tych robotników o- 


kręgu łódzkiego. minister Mora- 
czewski przyrzekł zadośćuczynić 
słusznym ich postulatom. 

W związku z  powyższem, 
przed kilku dniami fumdusz bez- 
robocia w Łodzi otrzymał pole- 
cenie od ministra Moraczew- 
skiego sporządzenia wykazu ro 
botników „sezonowych. zatrudnio 
nych na terenie okręgu łódzkie- 
go. 

Przewodniczący funduszu bez- 
robocia p. Kuliczkowski zwołał 
w ubiegłą sobotę konferencję 
wszystkich przedstawicieli związ 
ków zawodowych, których zapo 


znał z treścią otrzymanego pi- 
sma. 
P. Kuliczkowski apelował do 


przedstawicieli związków, by ró- 
wnież wpłynęli na szybkie for: 
mowanie odpowiednich list, które 
zostaną przesłane do minister- 
stwa pracy, gdzie zapadnie decy- 
zja, wyznaczająca termin wej- 
ścia w życie zmiany dotychcza= 
sowego rozporządzenia o mar- 
twym sezonie. (i 


Na Kogo Kolej jutro 


z pośród rezerwistów i pospolitaKów 


policyjne 
podaje do 


Biuro wojiskowo - 
magistratu m. Łodzi 
wiadomości, że w środę, dnła 
9-go listopada r. b.. winni sta- 
wić się do zebrań kontrolnych 
następujący szeregowi rezerwy 
i pospolitego ruszenia z bronią 
(kt. A, C i C jeden) roczników 
1901 i 1899, 

Z przynależnych do P. K. U. 
Łódź-Miasto I komisarjaty poli- 
cji II, III. V. VIII. 1X i XD): roczn. 
1899 o nazwiskach na litery Sa 
do So — w lokalu przy ul. Kon- 
stantynowskiei nr. 62 (koszary 
31 p. p.); rocznik 1901 o nazwi- 


skach na litery Ka do Ki —w lo- 
kalu przy uł. Leszno 7-9 (koszary 
28 p. p.) 

Z przynależnych do P. K. U. 
Łódź-Miasto II — zamieszkali na 
terenie kowisarjatu XIII; rocznik 
o nazwiskach na litery G do K— 
w lokalu przy ul. Konstantynow- 
skiej nr. 81 (koszary 4 baonu sa- 
nitarnego); zamieszkali na tere- 
nie komisariatów 6 i 12: rocznik 
1901 — w lokalu przy ul. Lesz- 
no 7-9 (koszary 28 p. p.). 

Zebrania kontrolne zaczynają 
się o godzinie 9 rano. * 


Szpital dla umysłowo chorych 
Pawilony wybudowane przed wejną pod 
Zgierzem będą wykończone 


Onegdai odbyło się walne ze- 
branie żyd. tow. dobroczynności, 
na którem po zatwierdzeniu bi- 
lansu za lata ubiegłe ustalono 
wysokość składki członkowskiej, 
oraz zwiększono ilość członków 
zarządu do 18 osób. 

Następnie dłuższą 
wywołała sprawa 


dyskusję 


ści pod Zgierzem. a wybudowa- 
nych przed wojna ze składek na 
szpital dla 
składający się z kilku pawilo- 
nów na 45 morgach ziemi. 

Z referatu przewodniczącego 
mecenasa Adolfa Kona 


częściowo pawilony, stojące już 
pod dachem i że dopiero przed 


krótkim czasem władze wojsko- 


posiadanych | 
przez towarzystwo nieruchomo" | cińskiego. Felmana, 


umysłowo chorych. ; pić 


wynika.) 
że działania wojenne zniszczyły 


we oddały 
stwu. W dyskusji ławnik Joel 
zobrazował straszna syvtuacię, w 
której znajdują się chorzy umy- 
słowo. pozbawieni miejsc w szpi 
talach. gdy w samei Łodzi bll- 


sko 200 chorych nie można umie- 


ścić w szpitalach. 

Po przemówieniach pp. Jaro* 
Budzynera, 
arch. Lindego i innych. postano- 
wiono w każdym razie przysta- 
chociażby do częściowego 
uruchomienia i odrestaurowania 
szpitalą i odroczyć dyskusie nad 


g 


„przy gimnazjum im. Elizy Orzeszkowej w Łodz 


te obiekty towarzy-| dobro dzieci najbardziej leżeć mn 


Chleb potanieje 


przez mechanizacię piekarń w Łodzi 
Kredyty rządowe dja spółdzielni łódzkich 


W ubiegłym tygodniu bawiła 
w Warszawie specjalna delega- 
cja współdzielni województwa 
łódzkiego, która odbyła szereg, Ze swej strony przedstawiciele 
doniosłych narad z przedstawi-| spółdzielni łódzkich zapewnili 
cielami*min. spr. wewn. w spra-| reprezentantów rządu, iż nawet 
wie aprowizacji tak wielkiego o-| prowizorycznie przeprowadzone 
środka przemysłowego, jakim | obliczenia ustaliły, że mechaniza- 
iest Łódź. Poza sprawami re-|cia umożliwi potanienie chleba 
zerw zbożowych, które zw. spół| przeciętnie o 8 — 9 proc. Z dru- 
dzielni zaczął tworzyć na terenie| siej zaś strony da to pełną gwa” 
województwa łódzkiego, wysu-| rancjię wypieku chleba w odpo- 
| nięto pod adresem czynników | wiednich warunkach sanitarno - 
j miarodajnych szereg  postula-| hygjenicznych. Poza Łodzią 
tów w zakresie zaopatrywania| przewidziane jest zmechanizo- 
ludności robotniczej w pieczywo.| wanie piekarń w Zgierzu, Pabja- 


dewszystkiem wyasygnować pe' 
wne kredyty na zbadanie możli: 
wości tych korzystnych reform. 


wypiekane sposobem mechanicz' | nicach, Piotrkowie, Zduńskiej 
nym. Tylko w ten sposób bo-;: Woli. Wobec tych poważnych 
wiem uda się przeprowadzić €-| planów rząd pójść musi w kierun 


nergiczną walkę przeciwko mpie-|ku obniżenia oprocentowania fun 
karniom, lekceważącym sobie| duszów, uzyskiwanych na budo- 
przepisy sanitarno - hygijenicznej wę piekarń mechanicznych oraz 
i ustalającym politykę cen podljzastosowania jaknajdalej idących 
kątem widzenia ich konjunktur il ułatwień. W tym też kierunku 
chwilowych interesów. W celu| wypowiedziane postulaty prze” 
umożliwienia współdzielniom Ło-| dłożone zostały min. spr. wewn. 
dzi przeprowadzenia mechaniza"| w formie specjalnego memoriału. 
cji ich piekarń, rząd musi prze- (e) 
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List otwarty 


do „Koła Rodziców” 


wyrzekła się ich? I czy rodzice 
też nie potrafią nic więcej, jak 
w cichości ducha podzielić to 
stanowisko szkoły? Czy po to 
my w całem zaufaniu oddajerry 
nasze dzieci w ręce „pedago- 
gów“, aby doczekać się takich 
rezultatów ? Jakie zaufanie moga 
mieć dzieci do swych wycho* 
wawców. kiedy widzą, że w kry 
tycznej chwili ich „opiekunowie“ 
wydają ich na pastwę losu? ja- 
kie zaufanie do ogółu obywatell- 


Wśród wszystkich głosów. ia- 
kie rozległy się w związku z 0- 
statnimi zajściami w gimnazjum 
im. Orzeszkowej. jak dziwnem 
i niezrozumiałem jest milczenie 
tych. którym. zdawałoby się. 


si na sercu: todziców. Czyżby 
sprawa ta ich nie nie obchodzi” 
ła? Lub może według ich zda- 
nia stało się najlepiej. jak się 
stać mogło? Czy nie jest obo- 
wes: szkoły i rodziców u- 


jąć się przedewszystkiem za ty-lrodziców, kiedy widza, że nikt 
(„mi dziećmi, które z tych czyjsię za niemi nie ujmie wtedy, 
innych powodów zbłądziły?]gdy im to jest najbardziej por 
Wszak szkoła miała być ich trzebie? 

duchowa matką — czy ona Żża-! Jeszcze jest czas, Jeszcze Świe 
dnej odpowiedzialności nie poriża jest pamięć wypadków osta- 


tnich dni. Koło rodziców winne 
stanąć w obronie nieszczęsnych 


nosi za to. że nie podołała swe- 
,mu zadaniu? Czy nie podkopule 


sposobami  wydostania fundu-| to autorytetu szkoły, że w tak|dzieci i wskazać szkole, czego 
szów do dalszego ciągu zebrania.j ważnej chwili nie potrafiła stę| się po niej spodziewa i czego od 
na którem również odheda sięłzdobyć na tyle cywilnej odwagi| niej wymaga, 
wybory zarządu towarzystwa. |b' choć część winy wziąć na Ojciec. 
(b) |siebie, , a zwaliła wszystko naj Łódź, dn. 7.X1. 27, 
„.”karb awych wychowanek — i 
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Porozumienie Polski i Niemiec 


jest prawem biologji 


gospodarczej i przyniesie 


Korzyści obu stronom 
Wywiad „Berliner Tageblattu* z min. Kwiatkowskim 


BERLIN, 7 listopada. (PAT). 
„Berliner Tageblatt“ zamieszcza 
na naczelnem miejscu obszerny 
wywład swego korespondenta 
warszawskiego z p. ministrem 
Kwiatkowskim. 

Wywiad tem poświęcony jest 
sprawie polsko - niemieckiego 
traktatu, Minister Kwiatkowski 
stwierdza raz jeszcze, że w Pol- 
sce panuje nastrój jaknajprzy- 
chylniejszy dla podjęcia ewentu” 
alnych rokowań i że ze stromy 
polskiej żadnych trudności do 
pomyślnego zakończenła ewentu- 
alnych rokowań nie należy prze- 


widy wać. 
W sprawie ceł maksymalnych 
minister stwierdził, że 


cła tegoj ska gotowa jest traktować 


Na zapytanie co do kontyngen 
tów, minister zaznaczył, że Pol- 


tę 


rodzaju wprowadzone były naj-|sprawę w płaszczyźnie wzajem- 
plerw przez Niemcy i że Połska| nych korzyści. 


poszła tylko śladem pewnych ry-| 


gorów, uprzednio już przez Niem 
cy wprowadzonych również w 
stosunku do towarów polskich, 
Równocześnie minister Kwiat- 
kowski zapowiedział, że już cho- 


ciażby prowizoryczne zawarcie 
umowy przyczyni sią do niepro- 
wadzenia zasady ceł maksymal- 
nych w obrocie pomiędzy Pol- 


ską a Niemcami. 


Minister Kwiatkowski 
czył swól wywiad podkreśle- 
niem, że uważa porozumienie 
Polski i Niemiec za pewnego ro- 
dzaju prawo biologji gospodar- 
czej i wyraził nadzieję, że po- 
myślny wynik rokowań stworzy 
podstawy do dalszej harmonijnej 
współpracy Polski i Niemiec. 


zakoń” 


10-lecie rewolucji sowieckiej 


Romuniści próbowali demonstrować 


MOSKWA. 7 listopada. 
wł. „Głosu Polsk."). 

Uroczystości rewolucyjne no- 
siły charakter podniosły. 
Moskwie, jak i Leningradzie, od* 
były się ogromne manifestacje. 

O godzinie 12 w południe prze 
wodniczący „Sownarkomu“, Ka- 


(Tel, 


linin wygłosił wielką mowę 
przed tysiącznym tłumem. 

O godzinie 9 rano utworzono 
na czerwonym placu wielką pa- 
radę przed licznie zebranymłt 
przedstawicielami zagranicy. Na 
placu tym ustawiono wysokie, 
dwupiętrowe trybuny. Mauzole- 
um Lenina zostało jeszcze wczo- 
raj wieczorem udekorowane i 
iluminowane. 

BERLIN, 7 listopada. (Tel. wł. 
„Głosu Polskiego“). Wczoraj 
wieczorem odbyła się w teatrze 
„Piscator” po przedstawieniu 
wielka uroczystość, w związku z 
10-tą rocznicą rewolucji rosyj- 
skiej. Dłuższą przemowę wygło- 
sit będący w przejeździe w Ber- 


linie komisarz Łunaczarskij. 

Po jego przemowie .aktor nie- 
miecki Aleksander Granach za- 
recytował przemowę, jaką wy 
głosił Trocki nad trumną Lent- 


na. 

BIAŁYSTOK. 7 listopada), — 
(Tel. wł. „Głosu Polsk.'). 

W dniu dzisiejszym w różnych 
dzielnicach miasta wywieszono 
sztandary i transparenty komuni 
styczne. W południe uformowa* 
ła się nawet demonstracja ży- 
wiołu komunistycznego, licząca 
około 500 osób. Policja rozpro* 
szyła demonstrantów. Jak usta” 
lono transparenty nosiły napisy 
na cześć rewolucji październiko- 
wej w Z. S. S. R., której roczni- 
ca przypada właśnie w nadcho- 
dzącą niedzielę. 


WILNO, 7 listopada (Tel. wł. 
„Głosu Pol."). 

Wczoraj około godz. l-ej po 
południu, kilkuset młodzieńców, 
zebrało się na ulicach śródmieścią 


gdzie odbyli wiec, Między i:nemi 
wiece odbyły się ną ulicach Por- 
towej, Pohulance itp. Młodzieńcy 
uformowali następnie demonstrację 
i z czerwonemi sztandarami i tran 
sparentami komunistycznymi ruszy 
li ulicami miasta, O wypadku po: 
wiadomo policję konną i pieszą, 
która rozproszyła pochód, zaś kil- 
ku demonstrantów  zaaresztowała. 

Jak się okazało, są to znani 
w Wilnie komunistyczni działacze. 
Późnym wieczorem, policja zaare- 
sztowała przechodzących ulicą ko- 
munistów, których po wylegitymo- 
waniu przekazano władzom  śled- 


czym. 
WARSZAWA, 7.11 (Tel. wł. 
„Głosu Polskiego*). Dziś wieczo- 


rem komuniści usiłowali zorgani- 
zować pochód, celem uczczenia 
10-lecia rewolucji rosyjskiej. 
Zdecydowana postawa władz 
bezpieczeństa, które w niektórych 
wypadkach aresztowały kilka osób, 
zniweczyła zamiar pochodu. 


Ustawa o choweniu zmarłych 


Cmentarze religine będą musiały 
przyjmować zwłoki innych wyznań 


Warsz. koresp. „Głosu Polskie] tarze gminne, 


go“ (Id) telefonuje: 

W toku ostatecznego uzgod- 
nienia pomiędzy ministerstwami 
znajduje się obecnie projekt roz” 
porządzenia prezydenta o cho- 
waniu zmarłych i o stwierdzeniu 
przyczyny zgonu. 

Podajemy najważniejsze tezy 
projektu: 

Zmarli nie mogą być chowani 
przed upływem 24 godzin od 
chwili zgonu. Wyjatek moga sta- 
nowić trupy umarłyh na choro- 
by zakaźne. Najpóźniej po uptv- 
wie 72 godzin od śmierci zwłoki 
winny byé usunięte z mieszka- 
nia. 

Prawo j obowiązek pochowa- 
nia zwłok ma najbliższa rodzina, 
a mianowicie żona względnie 
mąż, krewni zstępni, krewnl 
wstępni, boczni do czwartego 
stopnia, powinowaci linji prostej 
do pierwszego stopnia. 

Powiatowe władze administra- 
cyjne mogą przekazywać zakła- 
dom uniwersyteckim do celów 
naukowych zwłoki osób, nie po- 
chowane przez rodzinę. Zwłoki 
mogą też być pochowane przez 
gminę miejsca zgonu. 

Zgon i jego przyczyna winna 
być ustalona przez lekarza. Le- 
karz odpowiedzialny jest za śŚci* 
słość podanych danych. O ile nie 
może ustalić przyczyny zgonu, 
powinien o tem zaznaczyć. O ile 
padnie podejrzenie, że przyczyną 
zgonu było przestępstwo, powi- 


nien o tem zawiadomić władze 
sądowe. 
Następnie ustawa przewiduje 


szereg „artykułów dotyczących 
chowania. Wprowadza sie emen- 


założone przez 
gminy miejskie lub wiejskie i 
cmentarze religijno - wyznanio- 
we. Na cmentarzach gminnych 
można chować osoby różnych 
wyznań. 

Osoby prawne, do których 
cmentarze należą, mogą mpobie” 
rać opłaty na cel utrzymania 
cmentarza. Muszą jednak cho- 
wać niekiedy bezpłatnie. 

Władza może zamykać cmen- 
tarze ,o ile uzna to za konieczne. 
Użycie terenu cmentarnego na 
inny cel może nastąpić po 50 la- 
z: od daty ostatniego pogrze- 

i. 


Artykut 13 i 14 przewiduje 
spopielania zwłok i otwierania 
krematoriów.  Spalenie zwłok 
może nastąpić po udowodnieniu, 
że osoba zmarła życzyła sobie 
tego. Spalone popioły muszą być 
na żądanie rodziny przyjmowane 
na cmentarze gminne. 

W ciągu 2 lat obowiązek przył 
mowania zwłok obciąża także 
cmentarze wyznaniowe, do któ” 
rych muszą być przyjmowane 
również zwłoki innych wyznań, 
o ile w promieniu 30 kilometrów 
niema odpowiedniego cmentarza. 
W ciągu 3 lat gminy muszą u- 
rządzić cmentarze gminne. 
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Komuniści rozrzucali ulotki 


na stokach cytadeli poznańskiej 


POZNAŃ, 7 listopada. (PAT). 
Wczoraj wieczorem żołnierz, peł 
niący służbę na cytadeli, zauwa- 
żył jakiegoś osobnika, który roz- 
rzucał na stokach cytadeli ulot- 
ki, a następnie zaczął uciekać. 
W czasie pościgu za tym osobni- 
kiem żołnierz dał 2 strzały, z 
których drugi ranił uciekającego 
w lewą rękę. Żołnierz zdołał u* 
jąć uciekającego i oddał go w rę 
ce oficera inspekcyjnego cyta- 
deli. Okazało się, że jest to Mie- 


czysław  Woliniwicz, agitator 
bolszewicki, który rozrzucał na 
stokach cytadeli latki a treści 


komunistycznej. Na ulotkach 
tych znajdowała się również po- 
dobizna Trockiego. Podczas re- 
wizji znaleziono u Woliniewicza 
2 dalsze paczki ulotek Kkomunl* 
stycznych, 


Gdy żołnierz odprowadzał na- 
stępnie Woliniewicza do komen 
dy „jakiś inny osobnik usiłował 
porozumieć się z nim. Żołnierzo- 
wi udało się przytrzymać rów- 
nież drugiego osobnika. Obaj a” 
resztowani oddani zostali do dy 
spozycji władz policyjnych. 


| 


"Nr 307 


Jubileusz M. Curie-Skłodowskiei 


Nasza znakomita rodaczka, 


p. 
Marja Curie-Skłodowska obcho: 


dzi jubileusz 60-lecia urodzin, 
REI 


a 


blisko trzydziestolecia owocnej t 
wsławiającei imię Polskł na 
świecie pracy naukowej. 


ES 


Wynik wyborów w Płocku 


Lista P. F. S. zdobyła największą liczbę głosów 
PŁOCK, 7 listopada (Tel. wł.).|1 mand. 


Wynik wczorajszych 
do rady m. Płocka: 

Lista nr. 1 przedm Radziwie 
893 gł. 2 mand. 

Lista nr. 2 PPS 3018 gł. — 8 
mand. 

Lista nr. 3 komuniści 400 gł. 
unieważniono. 

Lista nr. 4 „Bund“ 862 gł. —2 
mand. 

Lista nr. 5 Poale Sjon lew. 286 
f$. — 0 mand. 

Lista nr. 6 Poale Sjon prawica 
723 gł. —2 mand. 


wyborów 


Lista nr. 7 NPR praw. 466 gł. 


Listh nr. 8 Chrz. Kom. Kupców 
i Rzem. 783 gł. — 2 mand. 

Liga nr. 10 Partja Pracy 809 
gł —2 mand, 

lista nr. 11 Zyd. Komitet Mię- 
dzypartyjny 987 gł. — 2 mand. 

Lista nr. 12 Chrz. Kom. Miesz= 
czański 1990 gł. —5 mand. 

W roku 1924 PPS zdobyła 2549 
głosów i uzyskała również 8 mand. 
Przy obecnych wyborach dzielnik 
był wyższy. Ogółem oddano 10842 
gł. na 15627 uprawnionych do gło 
sowania. 


10 miljonów żołnierzy 


przeciwko 30 tysiącom 
Lloyd Georges stawia zarzuty entencie 


LONDYN, 7 listopada. 
Reuter podaje treść przemówie- 
nia, które wygłosił dzisiaj Lloyd 
George. Przywódca liberałów 
powiedział m. in.: Niemcy i inne 
dawniej wrogie państwa, obecnie 
rozbrojone, mają w gotowości 
bojowej co najwyżej 300,000 hw 
dzi, zresztą słabo wyekwipowa- 


(PAT).| nych, w przeciwstawieniu do s0- 


juszników, których siły wojsko- 
we należy oceniać ma 10 miljo- 
nów żołnierzy, Dawnieisi sołusz- 
' nicy nie zmniejszyli tych sił cho" 
ciaż o jedną dywizję, chocłażby 
o jeden aeroplan, lub wreszcie © 
1 baterję armat, | 


uzo. | | oczami 


Ambasador Laroche opuszcza 
Polskę 


Obejmie on placówkę dyplomatyczną w Rzymie 
lub Berlinie 


PARYŻ, 6. 11. Dzisiejsza prasa | 


paryska przynosi wiadomość o ma 
jącem nastąpić w najbliższym cza 
sie odwołaniu ambasadora francu- 
cuskiego w Warszawie Laroche z 
zajmowanego stanowiska, Według 
„Petit Parisien*, Laroche ma objąć 
stanowisko ambasadora francuskie 
go w Rzymie, opróżnione po ustą 
pieniu Besnarda. Natomiast według 
„L'Europe Nouvelle“ Laroche ma 
zostać mianowany ambasadorem w 


Barlinie, zaś dotychczasowy amba 
sador berliński de Margiere mą 
przejść na placówkę rzymską. 

Perlinax w „Echo de Paris" 
potwierdza również wiadomość 
o przeniesieniu ambasadora La- 
roche do Berlina, przyczem  jed- 
nakże utrzymuje, że de  Margesie 
opuści zupełnie służbę dyploma« 
tyczą z powodu pr zekroczonej 
granicy wieku. 


Zajęcie miasta przez Komunistów 
Sytuacja strategiczna uledz może zmianie 
LONDYN, 7.11 (ATE) Oddział| wojskowego, który wysłany był na 


złożony z trzech tysięcy komuni- 
stów chińskich zajął miasto Ji- 
Hsing, położone w połowie drogi 
między Nankinem i Szanghajem. 
Miejscowa policja została rozbro- 
jona, urzędnicy aresztowani. Mia- 
sto było p zbawione garnizon» 


front przeciwko armji w Hankau. 
Sytuacja strategiczna armji Nan- 
kinu, która zajmuje pozycje wzdłuż 
linji kolejowej Nankin-Szanghaju 
wskutek manewru komunistycznego 
jest zagrożona, 


4 
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BENEDYRT HERTZ. 
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A wyście myśleli co? 
Że Polską rządzić będzie kto? 
Cierpiętniki? konspiratory? warjaty?... — 
co, mierząc siły zamiarem, 
do walki rwały się z carem 
i brały baty?... 
A może dzisiaj zbiór ustaw 
jakiś tam Konrad czy Gustaw 
pisać nam chciałhky?... 
Wodę wam na łby. 
Czas skończyć z romantyzmem! Chcecie czy 
[nie chcecie, 
musi być państwem, jak wszystkie na 
[świecie 
rządzić nią musi i rządzić nią będzie 
ten sam typ, co rządzi wszędzie. 
| oto idą. ida z różnych stron, 
zbierać wolności plon, 
te wszystkie, co wielkim głosem 
uczyły nas zgody z losem — 
te, co nam dawały wzór, 
że i pod carskim knutem napchać można wór; 
co się lękały Polski niepodległej, 
bo wschodnich rynków strzegły; 
te, co na epok przełomie 
skamłały o autonomię; 
te, co cła uchwalały z junkrami w Berlinie 
na polskie Świnie... 
Idą rozumne, poważne, spokojne — 
co przepaskowały największą w a p wojnę: 
świniopasy, sklepikarze, — 
prawi wolności żniwiarze; 
znawcy życia, realiści. 


Polska 


Tak się, poetów sen iści:. 


|OOOOOOOOOOODOCOCOOOGCOOGOCON 
KARNECIK MODNISI 


Arcybiskup przeciwko współcze- 
snej modzie 


Ze wszystkich ambon w diecezji fry-| tylko rodziny na podstawie odpowied- 
burskiej odczytują list pasterski arcybl-| nich dokumentów, 
skupa Fryburga, którego pierwszaczęść| „Ta pogańska nieobyczajność — pi-i 
skierowana jest przeciwko dzisiejszej, wiadą list pasterski — tak się w ostat- 
modzie kobiecej. Arcybiskup ogłosza za; nich latach rozpowszechniła, iż miaro- 
rządzenie, ażeby w kościołach w eza-j Uajne czynniki zarówno w kościele, jak 
sie nabożeństw ściśle przestrzeganojł w państwie winny wystąpić przeciw- 
wskazówek papieża. Do uczestniczenia | ko też demoralizacji", 
w nabożeństwie i do przyjęcia św, Sa- 
kramentów mogą być dopuszczane tyl- 
ko kobiety w ubraniu przyzwoitem nie 
obnażającem nieskrotnnie ciała nagiego. 
Suknię powinny być prawie pod szyje | Art. Teatr Rewji 
zapięte, spódnica musi przykrywaąć ko-| A 
lana, a nie wolno rówrież w kościele AR AR AT (ES 
pokazywać się z obnażonemi ramiona- 
mi, Materje przejrzyste nie mogą być| BIAŁA SALA 
uważane za odpowiednie do kościoła u! Manteufia 
branie, Wszystkim kobietom, które nie Zachodnia Nr. 43. 
zastosują się do tych wskazówek, od- Dziś, 


ięta zostanie łaska komunji świętej. 
I-szy wielki PROGRAM 


Druga część listu pasterskiego skie- 
„GLĄAT KOSZER' 


rowana jest przeciw wspólnym kąpie- p. t. 

lom obu płci. Nawet przeciwko tak Początek o godz. 9.15 w. 
zwanym kąpielom rodzinnym, to zna-| Ceny miejsc od godz. 5 popularne 
czy takim, do których dopuszczane są Kasa czynna od godz Śej po pol 


je dci ny 6 


IWAN BABEL 


Linia i Kolor 


Aleksandra Teodorowicza Kie- 
reńskiego zobaczyłem po raz 
pierwszy dwudziestego grudnia 
tysiąc dziewięćset szesnastego 
roku, w sali obiadowej sanator- 
jum Olita. Zaznajomił nas adwo- 
kat przysięgły Zacarenyj z Tur- 
kiestanu. Wielki książę Piotr Mi- 
kołajewicz, szaleniec zesłany do 
Turkiestanu, cenił sobie bardzo 
przyjaźń Zacarenego. — Wielki 
ten książę chadza!ł po ulicach 
Taszkientu nago. ożenił się z ko- 
zaczką, stawiał świece przed pot 
tretem Voltaire'a, jak przed obra- 
zem Chrystusa i osuszył bezkre- 
sne równiny Amu-Darji. Zacare” 
nyi był jego przyjacielem. 

A więc — Oliła. W odległości 
dziesięciu kilometrów od nas ja- 
rzyły się sine granity Helsingfor- 
su O, Helsingforsie, miłości me“ 
«0 serca. O, niebo. cieknące nad 


fonie, W sali obiadowej pachnie 
sosną, chłodną piersią hrabiny 
Tyszkiewicz i jedwabną bielizną 
angielskich oficerów. 

Przy stole, obok Kiereńskiego, 
siedzi ugrzeczniony przechrzta z 
departamentu policii. Naprawo od 
niego — norweg Nikkelsen. wła- 
ściciel poławiacza fok. Nalewo—: 
hrabina Tyszkiewicz, piękna, jak 
Maria Antonina, 

Kiereński zjadł trzy desery i] 
wyszedł ze mną do lasu. Mimo | 
nas przemknęła na nartach frei 
ken Kirsti. 

— Kto to — zapytał Aleksan- 
der Teodorowicz. 

— To córka Nikkelsena. Göken 
Kirsti — odrzekłem — jaka ona 
ładna... 

Potem ujrzeliśmy sanie starego 
Johanesa. 

— Kto to — zapytał Aleksan- 
der Teodorowicz. 

— To stary Johanes — odrze- 
kłem — wiezie z Helsingiorsu 


Esplanadą i odlatujące. jak ptak. 

A zatem Oliła. Północne kwia- 
ty nikna w wazach. Rogi jelenie 
rozpostarły się na mrocznym pla 
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Afrykańskie apeiyty Muasoliniego 


Wojownicza wycieczka floty włoskiej do Tangieru 


Wyprawa oczywiście nie wo-|nie o ograniczenie wpływów fran 


jenna, choć przeprowadzona przy 
pomocy eskadry floty wojennej. 
lecz dyplomatyczna, ale w bar- 
dzo ostrym tonie. przypominają- 
cym mocno przedwojenne czasy. 
Fakt jest ten: włoska eskadra 
wojenna pod komendą ks. Udine. 
członka włoskiej rodziny królew 


skiej, przybyła do portu między- i; 


narodowego w Tangierze i dotąd! 
tam bawi, a przy tej sposobności 
odbył się szereg uroczystości ż 
udziałem miejscowej kolonii wło- 
skiej i niektórych dyplomatów, 
wygłoszono szereg przemówień. 
w prasie włoskiej pojawiły się 
artykuły komentujace to wyda- 
rzenie, a pisma zagraniczne ze 
swej strony oświetliły ten wiel- 
kiego-znaczenia incydent. Prasa 
francuska przy tej okazji nie bez 
słuszności przypomniała zawinię” 
cie do Tangieru przed wojną nie- 
mieckiego * statku wojennego 
„Panther* i wynikłe stąd zawi- 
kłania dyplomatyczne. 

Sens manifestacji włoskiej iest 
bardzo jasny. Włochy w obec- 
nym okresie swojej ekspansji nie 
mogą tego przecierpieć. że w kon 
dominium francusko - angielsko - 
hiszpańskiem w Tangerze pozba- 
wione są udziału. Włochy faszy- 
stowskie raz po raz powołują stę 
na swoje przeludnienie | wzrost 
znaczenia międzynarodowego i 
dążą do rozszerzenia swoich po- 
siadłości kolonialnych. Przybycie 
Mussoliniego na czele licznej e" 
skadry floty wojennej włoskiej 
do Tripolisu było: mocnem pierw- 
szem, zamanifestowaniem tych 
tendencji. Obecna wizyta okrę- 
tów wojennych włoskich w Tan- 
gerze tem większe ma znaczenie. 
że dotyka bezpośrednio przed- 
miotu objętego sporem. Włochom 
chodzi pozytywnie o udział w ad 
ministracji Tangieru, a negatyw 
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koniak i owoce. Nie zna pan woź 


nicy Johanesa? 

— Znam tutaj wszystkich — 
odpowiedział Kiereński — ale ni- 
kogo nie widzę. 

— Jest pan krótkowzroczny, 
Aleksandrze Teodorowiczu ? 

— Tak, jestem krótkowzrocz” 
ny. 

— Potrzebne okulary. Aleksan 
drze Teodorowiczu. 

— Nigdy. 

Wtedy przemówiłem 
dzieńczą żywością: 

— Pomyśl pan. jest pan nietyl- 

co ślepy ale prawie martwy. Li- 
nia. boska kresa władczyni świa” 
ta wymknęła się anu na zaw- 
sze. Chodzimy po ogrodzie cza- 


z mło- 


ALFRED STRAUCH. 
NIEDZIELA, dnia 13 listopada 1927 r. o godz. 12-ej w południe 


i-szy Poranek Symfoniczny 


Dyrygent: BRONISŁAW SZULC 


W PROGRAMIE: MONIUSZKO: Bajka, 
SINI: Uwertura 
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cuskich na tym obszarze. 


Stanowisko Włoch nie od dziś 
jest ośrodkiem dążeń zmierzają” 
cych do rewizji obecnego stanu 
rzeczy w Tangierze. Wystarczy 
przywieść na pamięć akt przy- 


jjaźni między Włochami i Hiszpa- 


nią i akcję Hiszpanii w Genewie 
i w Paryżu, dażącą do zapewnie- 
nia sobie wyłącznych rządów w 
strefie dotąd międzynarodowej. 
Przypuszczano nie bez słuszno” 
śći, że za Hiszpanią stoją Wto- 
chy, którym nietyle oczywiście 
zależało na rozszerzeniu wyoły- 
wów hiszpańskich ile na umnicj- 
szeniu wpływu francuskiego i do 
łożeniu znaku zapytania nad ©- 
becnym stanem rzeczy w Tangie 
rze. Akcja hiszpańska, jak wiado” 
mo, spotkała się z niepowodze* 
niem, na terenie genewskim za- 
kończyła się wystąpienem tego 
państwa z ligi narodów. a w Pa- 
ryżu napotkała na mocny opór 
Francii. Obecnie Włochy ze swej 
strony przystępują do otwarte 
ofenzywy. 


Prasa włoska, wypowaidaja:: 
się na ten temat, daje wyraz na- 
strojowi optymistycznemu. Zwra 
ca uwagę na ścisłe stosunki przy 
jaźni, łączące Włochy z H'szpa' 
nią. oparte na zbieżności i1:ere- 
sów zewnętrznych jak i na rów» 
norzędności pewnej w ustroju 
wewnętrznym. 

Daje do zrozumienia, że obec 


RZEBZENZNRSERP 


Solidnego pana 


przyjmę na mieszkanie w wieku 
średnim. Ulica Nowo-Zarzewska 
Nr. 46 m. 9 I p, 


ORKIESTRA FILHARMONICZNA w ŁODZI 


Tel. 18-84. D 


JANINA 


Familier- Hepnerowa H 


(Fortepian). 


nabywać można zawczasu w kasie Filharmonji 
godz. 10,30 do 2-ej oraz od g. 4-ej do 7-ej wiecz. 


wieńczy się odbla- 
A 


Leonarda, 
skiem płonących obłoków. 
jedwabna pończocha freken Kir 
sti i linja jej dojrzałej już nogi? 
Kup pan okulary, Aleksandrze Te 
odorowiczu. zaklinam pana.. 

— Dziecko — odparł 
trać prochu. Pół rubla na okula- 
ry, — to jedyne pół rubla, jakie 
zaoszczedzę.  Niepotrzebna mi 
pańska linja, pozioma, jak rzeczy 
wistość. Żyje pan nie lepiej, 


| nie 


stem ogarnięty cudami nawet w 
Klaźmie. Poco mi piegi na twa- 
rzy freken Kirsti. gdy ledwo ia 
rozróżniając. zgaduję w tej dziew 
czynie wszystko to, co chcę od- 
gadnąć? Poco mi obłoki na tem 


rów, w nieopisanym fińskim lesie.| czuchońskiem niebie. gdy widzę 


Do ostatniej naszej godziny nie;nad moją 
poznamy nic lepszego. I oto niel 


głową "niotający się o” 
cean? Poco mi linie, kiedy mam 


widzi pan zlodowaciatych i różo-| kolory? Cały świat dla mnie — 


wych skrajów wodospadu, tam. 
koło rzeki. Płacząca wierzba chy 
ląca się nad wodospadem — nie 
widzi pan jej „japońskiej snycerki. 
Czerwone pnie sosen są oprószo” 
ne śniegiem. Ziarnisty blask roi 
się w śniegu; zaczyma się zmar= 
twiałą linia. Ignaca do drzewa i 
na powierzchni, falistej. jak linia 


to gigantyczny teatr. w którym 
jestem jedvnv:n widzem bez lor- 
netki. Orkiestra gra wstęp do 
trzeciego aktu, scena jest ode- 
mnie daleko, jak wę śnie. serce 
moje rozdyma się z zachwytu, 
widzę purpurowy aksamit na Ju- 
lj. fioletowe jedwabie na Fo.nco 
i ani iednej falszvwej brody... 1 


niż 
nauczyciel trygonometrii, a ja | 


SMETANA: Vitava (poemat symfoniczny), ROS- 
„Wilhelm Tell“, CZAJKOWSKI: Koncert fortepianowy. 


na akcja włoska aproboryana jesi 
również przez Anglię, czego do- 
wodem ma być niedawne spotka” 
nie Mussoliniego z Chamberlai- 
nem i z zadowoleniem stwierdza. 
że Francja wobec tego jest w tej 
sprawie osamotniona i bedzie mu 
siala okazać się skłonną do po» 
czynienia ustępstw. Celem aktu- 
alnym polityki włoskiej w obec- 
hymm momencie jest dążenie do 
zwołania nowej mięczynarodo” 
wej konferencji w sprawie Tan- 
gieru. tym razem z ńdziałem 
Włoch. 


Francja, wobec niemiłej bądź 
co bądź manifestacji włoskiej w 
Tangierze, zachowuje się spokoj- 
nie i powściągliwie. Umiarkowa- 
nie to cechuje nie od dziś stosu- 
nek Brianda do rozmaitych agre* 
sywnych wystąpień włoskich. 


Dziermiki francuskie, pozosta- 
jące w stosunkach z francuskiem 
ministerstwem spraw zagranicz- 
nych. podkreślają, że roszczenia 
Włoch nie mają podstaw praw- 
nych, gdyż w układach zawar- 
tych w roku 1912-ym Włochy. 
wzamian za uznanie aneksji Libit 
zrezygnowały z aspiracji w Tan“ 
gierze. Prawicowa prasa francn- 
ska, naogół sympatycznie nastro- 
jona w stosunku do Włoch faszy- 
stowskich, usiłuje nakłonić tocza* 
ce spór strony do porozumienia, 
lecz siłą rzeczy mastrój jej. przy- 
jazny dotąd w stosunku do sio- 
stry łacińskiej na półwyspie Ape- 
nińskim, oziębił się widocznie. 

Wycieczka floty włoskiej do 
Tangieru ma za zadanie wszczę- 
cie nowego procesu dyplomatycz 
nego o Tangier a dążenie to po- 
stawi dvplomacię europejską w 
obliczu nowych, niełatwych do 
rozwiązania zagadnień. 

A. P, 
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SALA FILHARMONJI. 


SOLISTKA: FREE 


codziennie od 
8792 


pan Thana o mnie oślepić T ban AAIEN odd Aia 
za nół rubla... 

Wieczorem wyiechałem do mia 
sta. O, Helsingforsie, przystan! 
mego marzenia... 

Zaś Aleksandra Teodorowicza 
widziałem po upływie pół roku. 
w czerwcu siedemnastego roku, 
kiedy był najwyższym główno” 
dowodzącym armii rosyiskich | 
szafarzem naszych losów. 

Tego dnia most Troicki był 
rozwiedziony. Robotnicy putiłow 
scy szli na arsenał. Wagony 
tramwajowe leżały na ulicach 
napłask, jak zdechłe konie. 

Mityng był wyznaczony w Do 
mu Ludowym. Aleksander Teo- 
dorowicz wygłosił mowę o Ro- 


sü — matce i żonie. Tłum ocza” 
dzał go owczynami swych na: 
miętności. Co ujrzał w naieżo- 


nych owczych szęzecinach on — 
jedyny widz bez lotn 11 ki$ Nie 
wiem. Ale wślad za nim wstąpi! 
na trybunę Trocki. skrzywił war 
gii rzekł głosem, który nie pozo- 
stawiał żadnej nadziei: 
— Towarzysze i bracia. 
(Po. 1. Z) 
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Geny świadectw prze- 


mysłowych 
będą wyższe, niż w roku 


ubiegłym 
Jak się dowiadujemy, ceny 
świadectw przemysłowych na 


rok 1928, których sprzedaż roz- 
pocznie się w połowie b. m. bę' 
dą nieco wyższe, niż w roku u- 
biegłym. Dodatki komunalne wy- 
nosić będą 30 proc, ceny patentu, 
a oprócz tego pobrane będą do- 
datki na rzecz izb handlowo - 
przemysłowych i izb rzemieślni- 
czych, niezależnie od 10 proc. do- 
datku od podatków. (b) 


Posiadacze polis, Rosii“ 
zjeżdżają się we środę 
w Warszawie 


Ministerstwo skarbu komuni- 


uje: 

Wydział V sądu okręgowego w 
Warszawie podał do wiadomości 
posiadaczy polis towarzystwa w 
bezpieczeń „Rosja“, że stosownie 
do $ 50 rozporządzenia prezyden 
ta Rzeczypospolitej z dnia 14-g0 
maja 1924 roku o przerachowa- 
niu zobowiązań prywatno - pra” 
wnych odbedzie się w dniu 9"z0 
listopada 1927 roku o godz. 1l-ej 
rano w sądzie okręgowym w 
Warszawie. w sali nr. 3 posiedze 
nie wydziału V sądu w celu u- 
stanowienia kuratora, jako przed- 
stawiciela właścicieli polis rze- 
czonego towarzystwa. Posiada” 
cze polis towarzystwa  nubezpie- 
czeń „Rosia* winni stawić się we 
wskazanem miejscu j w czasie z 
polisami lub właściwymi dowo- 
dami ich posiadania» 


Księgi obrotu 


mają znaczenie do- 
wodowe 


Pewien przedsiębiorca wyku- 
pił na rok'1925 Świadectwo prze 
mysłowe II kategorii przedsię- 
biorstw handlowych na prowa- 
dzenie restauracji 2 rzędu oraz 
złożył zeznanie o obrocie w I 
półroczy, wykazując obrót w 
kwocie 5,218 zł. Co do ksiąg 
iandlowych oświadczył, iż pro” 
wadzi księgę obrotową. 

Władza podatkowa ustaliła je- 
dnak obrót tego przedsiębior: 
stwa na 65.000 złotych, nie przył 
mując księgi obrotu pod uwagę. 

Sprawa oparła się o najwyż- 
szy trybunał administracyjny. 
do którego płatnik się odwołał. 
Trybunał uznał, że księgi obrotu. 
choć nie posiadają kwalifikowa” 
nej siły dowodowej narówni z 
księgami handlowemi,. to jednak 
wobec szeregu zarządzeń mint" 
stra skarbu należy przyjść da 
wniosku, że nie są one pozba- 
wione takiej siły dowodowej i 
nie mogą być przeto pomijane 
przez komisie odwoławcze. 

Wyrok ten posiada wielkie 
znaczenie dla całego szeregu 
kupców. (ak) 


Mowy system Forda 


Po rokumożna zamienić 
auło na nowe 


NOWY SYSTEM FORDA ?nnnn 

Według pism amerykańskich 
Henry Ford. wprowadzajac na 
rynek nowy model automobilu 
zastosuje również niezwykle ory 
ginalny sposób uiszczania należ- 
ności za nabvte automobile. Mia- 
nowicie nabvwca wozu wnłaca 
jednorazowo 150 dol amervk.. a 
nastepnie płaci 12 i pół dolara 
miesięcznie rzez cały czas po- 
siądania kupionego wozu. Suma 
12 i pół dolara miesięcznie jest 
jednocześnie opłata za utrzyma” 
me automobilu w stanie zdolnym 
do mżytku. Pe upływie 12 mie” 


sięcw właściciel wozu ma prawo 
zamienić posisdany automobil na 
nowy za niewielką dopałtą. (z) 


GAZETA HANDLOWA 


Nowy budżet Polski 


zbytnio obciąża nasze życie handlowo-przemysłowe 


Preliminarz bużetowy na okres 
od 1 kwietnia 1928 roku do 31-g0 
marca 1929 roku zamyka się suw 
mą dochodów 2.350.394.762 zł., 
sumą wydatków 2.228.950.587 zł. 
Wydatki w stosunku do budżetu 
na;rok 1927-28 są większe o okrą 
głe 237.000.000 zł.. mimo to prze” 
widuje się istotną nadwyżkę w 
wysokości 121.444.175 zł. W u- 
wagach do projektu ustawy skar- 
bowej wyjaśniono, że preliminarz 
dochodów oparty wyłącznie ra 
istniejących tytułach prawriych, 
ustalono z zachowaniem daleko 
idącej ostrożności, albowiem fa 
ktyczne wyniki, osiągnięte w I 
półroczu roku budżetowego 
1927-28, wynoszące okrągłe 
1 200.000.000 złotych, mogłyby w 
prawniać do przyjęcia w prelimi- 
narzu wyższej sumy dochodów. 
Istotnie, ustalając wysokość do- 
chodów, które wpłyną z podat- 
ków gruntowych, od nieruchomo- 
ści, przemysłowego, preliminarz 
oblicza je dość ostrożnie, odlicza 
jąc dość znaczpy procent na ulgi 
i wypadki nieściągalności. Usta” 
wa skarbowa na okres od 1-30 
kwietnia 1928 roku do 31 marca 
1929 roku, zgodmie z planem sta- 
bilizacyjnym przewiduje istotną 
uadwyżkę, aby w ten sposób 07 
przeć równowagę budżetową na 
trwałych i mocnych podstawach. 
Warto zaznaczyć, że dochody są 
podzielone na zwyczajne i nad- 
zwyczajne; „dochody nadzwy” 
czajne obełmują dochód ze sprze 
daży i likwidacji majątku pań- 
stwowego, należności z poszcze- 
gólnych nmów  międzynarodo* 
wych, podatek majątkowy oraz 
dochód z nadzwyczajnego 10 pr. 
podatku do danin publicznych. 
Podatek majątkowy wyniesie 
95.000.000 złotych, 10 proc. nad- 
zwyczajny dodatek — 72.330.000 
złotych, pozostałe pozycje docho” 
dów nadzwyczajnych rikłą kwo- 
tę 5.479.000 złotych. Daniny, pu- 
bliczne zwyczajne przewidziane 
są w wysokości 4.011,330.000 zł. 
w tem podatki gruntowe wynio- 
są 60 miljonów złotych, podatek 
od nieruchomości — 36 milionów, 
podatek przemysłowy — 230 mil- 
jonów, dochodowy — 130 miljo- 
nów złotych, odsetki i kary — 
20 miljonów (sic!), cła — 2% 
miljonów, monopole  przymiosą 
783.594.000. złotych. 

Podział danin iest niezmiernie 
ciekawy, okazuje się, że w pań- 
stwie rolniczem, podatki grunto- 
we przynoszą tyiko 60 milionów 
złotych, podczas gdy miasta ©- 
płacają 230 milionów podatku 
przemysłowego i prawie 36 mil- 
jonów podatku od nieruchomości, 
nie mówiąc już o tem, że i znacz” 
na część podatku dochodowego, 
jak i opłat stemplowych przypa- 
da na ludność miejską, handlowo- 
przemysłową. 

Właśnie z powodu niejędna- 
kowego traktowania ludności 
miejskiej i wiciskiej podatki wy- 
wierają ujemny wpływ na roz” 
wój stosunków gospodarczych w 
państwie. Nie ulega wątpliwości. 
że obciążenie podatkowe handlu 
(| przemysłu 
zwłaszcza krępuje obrót 
darczy niefcrtunny podatek 
obrotu, którw utrudnia 


gospo- 
od 


jest zbyt ciężkie, | staly 


normalne | ska, 


w okresie inflacji, nie wytrzymu- 
je on krytyki teorji i praktyki 
skarbowości, a jednakże pozo* 
stał on nadal jedną z najważniej- 
szych pozycji budżetu — wynosi 
bowiem 11,72 proc. wpływów 
wszystkich danin publicznych i 
motopolów. 

Budżet przewiduje w dalszym 
ciągu wpływ z podatku majątko= 
wego w wysokości 95 miljonów 
złotych; preliminowana kwota o- 
siągnięta będzie z zaległości je- 
dnorazowego podatku majątko” 
wego, a więc w dalszym ciągu 
będzie się ściągać podatek ma- 
jątkowy, który został w swoim 
czasie wadliwie wymierzony na 
zasadzie złej, niemądrej i gospo- 
darczo szkodliwej ustawy p. Wł. 
Grabskiego. 

Ce się tyczy podatku dochodo- 
wego, to, jak wyjaśniono w uwa 
gach do preliminarza, w roku 
1926-27 „całkowity wpływ po” 
datku dochodowego, po potrące- 
niu udziału związków samorzą- 
dowych, wyniósł 114.615.166 zł.; 
rok zaś 1927 r., stanowiący pod” 
stawę wymiaru podatku docho- 
dowego na r, 1928 zarówno pod 
względem urodzaju jak 1 cen na 
ziemicplody jest i korzystniejszy 
od roku 1926 r., nadto wpływy z 
tego podatku stale się powiększa 
ja dzięki „usprawnieniu się apa- 
ratu wymiarowego', wobec cze- 
go „wpływy z tego źródła wy” 
niosą około 130.000.000 złotych, 
jaż po potrąceniu udziału związ- 
ków komunalnych“. W roku 1924 
wpływy z tego podatku wynost- 
ly 40.125.190 zł.; vr 1925 roku — 
61.579,249 złotych: w 1926 - 27 
— 114615,166 złotych. Nawet 


uwzględniając spadek wartości 
złotego w 1925 roku, wątpić na- 
leży, czy ten wzrost podatku do- 
chodowego z 40 milionów w 1924 
roku do 130 miljonów w 1928-29 
jest wynikiem wzrostu dochodu 
społecznego, płace i zarobki prze 
cież w złotych papierowych (no- 
minalnych) nie wzrosły o 250 pro 
cent! Jest to wynik jedynie, jak 
się dobitnie wyraża urzędowy au 
tor uwag do ustawy skarbowej, 
„usprawnienia aparatu wymlaro- 
wego“. 


W swoim czasie na tem miej'| ty 


scu wskazaliśmy, że nasze urzę- 
dy skarbowe uskuteczniają wy- 
miar podatku dochodowego we” 
dług cech zewnętrznych, wobec 
czego podlega opodatkowaniu nie 
dochód realny, a mmiej luk wię- 
cej nominalny. Utrzymanie nad- 
zwyczajnego dodatku do danin 
publicznych w wysokości 10 pr. 
również znacznie obciąży podat- 
ników. 

Naozgół budżet na rok 1928-29 
jest zbudowany mniej więcej na 
tych samych zasadach, co po- 
przednie budżety, miasta, prze- 
mysł i handel sa przeciążone, 
wieś i rolnictwo płacą znacznie 
mniej. Uważamy, że wogóle ob- 
ciążenie podatkowe jest zbyt 
wielkie w stosunku do dochodów 
społeczeństwa. 

Reasumując, można powie- 
dzieć, że budżet jest zrównowa” 
żony, ale zbyt obciąża on życie 
handłowo - przemysłowe, krępu- 
jąc wolny obrót gospodarczy. 

Świadczenia na rzecz skarbu 
handlu i przemysłu i w r. 1928-29 
pozostaną bardzo wysokie. 

L. Berg. 
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egzekwowany będzie podatek majątkowy 


W nadchodzący wtorek upływa 
termin, wyznaczony przez min. 
skarbu dla płacenia pierwszej 
łowy raty, ustalonej, specialnem 
rozporządzeniem min. skarbu na 
poczet podatku majątkowego w 
wysokości 0,8 proc. wartości ma- 
jatku, ustalonej przy wymiarze te- 
go podatku na podstawie rozporzą 
dzeń do ustawy o podatku mająt- 


| 


po-;wiązujący zazwyczaj przy wpłaca- 


połowy raty podatku majątkowego 
Jak wynika z tych zarządzeń obo- 


niu podatków  czternastodniowy 
termin ulgowy, w ciągu którego 
płatnicy mają możność płacenia 
odnośnych należności podatkowych 
jeszcze bez odsetek za zwłokę nie 
będzie miał zastosowania przy po- 
borze tej raty, co w znacznej mie- 


kowym z dnia 11 sierpnia 1923 r./rze pogarsza jeszcze położenie pła 


W sprawie tej stowarzyszenie 
brykantów przemysłu włókienni- 
czego, jak to już donosiliśmy, wnio 
sło skargę do Najwyższego Trybu- 
nału, wskazując, iż nowe zarządze 
nie min. skarbu, narażające wielu 
zwłaszcza drobnych płatników na 
ruinę materjalną, jest sprzeczne z 
obowiązującemi ustawami oraz z 
odnośnemi. przepisami konstytucji. 

Władze skarbowe otrzymały 
już szczegółowe instrukcje co do 
poboru. ściągania i egzekucji tej 


fa- ;tników, a to wobec zbiegu szere- 


gu płatności podatkowych w tym 
okresie. Egzekutorzy podatkowi 
tozpoczną z polecenia władz skar- 
bowych juz w następnym dniu 
(16 bm.) jaknajenergiczniejszą ak- 
cję egzekucyjną celem ściągnięcia 
nieuiszczonych w tym terminie 
kwot łącznie z karami za zwłokę 
w wysokości 2 proc, miesięcznie 
oraz wszelkimi kosztami egzeku- 
cyjnemi. (e) 


Zacieśnienie stosunków 
Łodzi z Gdańskiem 


Bank Emisyjny sdańskKi redyskontuje 
weksie złotowe 


W związku z uzyskaniem po- 
¿yczki zagranicznej podjęte zo” 
rokowania pomiędzy sze” 
regiem łódzkich przedsiębiorstw 
włókienniczych, a wielkiemi fir- 
mami hurtowniczemi w. m. Gdań 
co do zacieśnienia stosun- 


funkcjonowanie handlu i przyczył| ków handlowych j wspólnej eks= 


nia się do zbyt wielkiej rozbież- 
ności pomiędzy cenami hurtowe 
mi a detalicznemi. Wprowadzony 


„| eksportu 


panzji gospodarczej w dziedzinie 
zamorskiego. Jedno- 
cześnie zaś banki łódzkie powia- 


domione zostały, iż Bank gdański 
rozpoczął redyskontowanie we- 
ksli, opiewaiących na złote. U- 
możliwi to wydatne rozszerzenie 
operacji handlowych pomiędzy 
Gdańskiem a Polską. przyczem 
niektóre banki łódzkie zamierza- 
ią również rozszerzyć znacznie 
zakres swych stosunków i ope” 
raci z firmami handlowemi i fi- 
nansowemi Gdańska. (e) 


„GŁOS POLSKI“ 
Łódź 
8 listopada 1927 


Rynek pieniężny 


Dolar i akcie 


Na wwczorajszem posiedzeniu 
giełdy warszawskiej kursy wa- 
lut obcych nie wykazały zmian. 

Na giełdzie łódzkiej tranzakcji 
dokonano jedynie dolarami po 
kursie 8.89. 

W obrotach prywatnych w 
Łodzi kurs wynosił 8,88 i pół w 
płaceniu, 8.89 i pół w oddawa* 
inu. W Warszawie kurs prywa:* 
tny był nieco niższy, mianowicie 
8,86 — 8,88 i pół 

Notowania wczorajszej giełdy 
akcyjnej w Warszawie nie ule- 
gły zmianie w porównaniu z no- 
towaniami sobotniemi za wyjąt* 
kiem kursu akcjj Banku Polskie- 
go, które zwyżkowały o 2 punk: 


Na pogiełdzie przy nieco moct 
niejszym nastroju poziom kur- 


sów oficjalnych pozostał bez 
zmian. (rz) 

Ceduła giełdy pieniężnej 
warszawskiej 
GOTÓWKA: 

Dolary 8.88 


CZEKI: 
Belgia 124.26 
Londyn 43:41 t pół 
Nowy Jork 8.90 
Paryż 35,05 
Praga 26.41 1 pół 
Szwajcarja 171.89 
Włochy 48.72 


AKCJE: 
Bank Handlowy 123.— 
Bank Przem. 18,— 
Bank Polski 158.—, 160.—, 159,50 
Bank Zarobkowy 95,50 
Elektryczność 103,— 
Częstocice 3.40. 3.45 
Cukier 6-—, 5.95 
Węgiel 119.75, 121.— 
Cezielski 54.75 
Fitzner 9.90, 10.—, 950 
Modrzejów 10.35, 10.45 
Pocisk 3.15, 3.10, 3.20 
Ursus 15.— 
Zawiercie 41.50 
Borkowski 4.20 
Czersk 1.18 
Gosławice 81.— 
Łazy 0.47, 0.48 
Nobel 49.— 
Firley 65— 
Lilpop 41.75, 42,50 
Ostrowieckie 100,— 
Starachowice 78.25, 78.75 
Synd. Rolniczy 12.25 
Żyrardów 19,50; 19.75 
Spirytus 36.50, 36.75 


Hatowania złotego: 


W dniu 7 listopada 1927 r, 
Za 100 złotych: 


Londyn 45,50 
Zurych 58 15 
Berlin wypl. 46.90 — 47.50 
na Warszawę 46.875—47.075 
na Poznań 46,85— 47.05 
Gdańsk wypł. 57.80 —57.74 
na Warszawę 57.56—57,70 
Wiedeń czeki 79.50—79 58 
Praga 378.50 


"r =yzaw zy 
R nod” 


Urzędowa giełda gdańska, 


GDANSK, 7 listopada 1927 r 
Na dzisiejszem zebraniu gieldy gdań 
kiej notowano w guldenach gdańskich 


100 złotych polsk. 57.60—57,74 
Warszawę 57.56—57,70 
Londyn 25,=—.50 


AETI 


Notowania giełdowe w Londynie 


LONDYN, 7 listopada — (Pat) 
Zamnięcie gieldy. 


Nowy-jork 4.87 1'52 
Holandja 12.07, 134 
Francja 124,02 
Belgja 54.95. 142 
Włochy 89 18 
Niemcy 20,41.5 8 
Szwe jcarja 25,26 
Warszawa 45,50 
Wiedeń 54.50 


PAPIERY PAŃSTWOWE [ LISTY 
ZASTAVNE, 

Dolarówika 62.75, 62.90 

5 proc. konwersyjńna 64— 

8 proc. listy zastawne Banku G, Kr, 
02—, 93-— 

4 i pół procent. 
zł. 60.76 

8 proc. m. Warszawy zł. 82.75, 85.25 

10 proc. kolejowa 102.75, 102.50 

5 proc. konwers, kolej. 61.50, 62— 


listy zast. ziemskie 


LU 


| Nowość | 


Zawiadomienie. 


| Nowość, | 


Niniejszym mamy zaszczyt zawiadomić Sz. Publ, że Ko- 
legium Pracowników Fotograficznych, otwo- 
rzyło specjalną pracownię powiększeń fotograficz- 


nych (portretów). 


Kto posiada fotografję choćby najmarniejszą, 


wykonujemy 


oryginalny portret, podwójnie retuszowany, wiel- 
Kości 35x45, po cenach konkurencyjnych tylko 8 zł. 


Aby przekonać Sz. Publ. o solidnym wykonaniu naszej 
pracy, wykonujemy portret próbny 5 zł. 


Przyjmujemy także wszelkie zamówienia poza pracownią 


oraz roboty w zakres 


fotografji 


powiększenia dla architektury. 


wchodzące; 


również 


Pracownia czynna od 9 rano do 7 wiecz, bez przerwy. 


Kolegium Pratowników-Fotograficznych 


Łódź, Konstantynowska 33, front II p. 


Magistrat m. Pabianic 
KONKURS 


Magistrat m. Pabjanic niniejszym rozpisuje konkurs na Stano- | awanse A 


wisko kierowiika Miejskiego Kinematografu Oświatowego. 
Płaca początkowa 250 — 300 zł. miesięcznie, 
Magistrat zastrzega sobie prawo wyboru systeinu płacy. 
Od kandydatów wymagane jest pewne uzdolnienie fachowe 


i znajomość praktyki handlowej. 
Okres próbny 2-miesięczny. 


Oferty należy składać w Wydziale Oświaty i Kultury Magistratu 


m. Pabjanic do dnia 12 listopada r. 


Ławnik Wydziały Oświaty i Kultury 
(7) Fr. Janowski. 


s = Klęska— 1 


Z. MICHAŁOWSKI: 


H. ZAKRZEWSKA : Białe 


M. GORKIJ: Chan i jego 


H. G; WELLS: SYRENA 
Uwaga: Wszystkie dzieła 


K. Pawlaka-—Narutowicza 2. 
` SEE 


LECZNICA 


lekarzy specjalistów i gabinet 
dentystyczny przy Górnym Rynku 


Piotrkowska 294, tel. 22-89. 


przy przystanku (tramw. pabjanickich) 
przyjmuje chorych w chorobach wszyst- 
kich specjalności od g. 10 rano do 6-ej 
po poł. Szczepienie ospy, analizy (mo- 
czu, kału, krwi, plwocin etc.) operacje 
opatrunki. 
Porada 3złote Wizyty na mieście 
Zabiegi i operacje od umowy. Kąpiele 
świetlne. Elektryzacja.  Naświetlania 
lampą kwarcową. Roentgen, Zęby 
sztuczne, korony złote, platynowe i mosty 
W niedziele i święta do godz. 2 po poł. 


Lekarz -dentysta 


M. Inwali - Flamenbalm 


Nawrot 32 tel. 33-55 
przyjmuje od 10—1 i od 4—6 


UWAGA! 


Farbowanie włosów H E N N Ą 


prawdziwą francuską 
po zł. 18.— 
wykwintny manicure 75 gr. 


CJATZ" włośnięte paznokcie 
Odcisiii im eig ne bólu w 
Gabinecie Kosmetycznym 
Pauliny Zylbergowej 
Al. Kościuszki 27. 744 


ODSOOGOGOOODOGOG 
Prenumerata - 


nosi 


b. 


Prezydent miasta: 
(7) W. Gacki. 


LTL EET FEET EL TĄ ECP LETTO EL 


tom 


s U Smierć bohaterów—1 tom 
HAJOTA: Jak cień—2 tomy 
ANDREJEW: Siedmiu powieszonych 


po ZŁ. 1.25 gr. 


Zmagania 


Róże 


z ` Dzieci Lwowa 
BOUSELLS: Pszczółka Maja 


po ZI. 1-45 gr. 
MEISSNER; Hangar Nr. 7 


syn 


BIBLJOTEKI GROSZOWEJ są $ 
do nabycia w głównym składzie na Łódź w ksiegarni „Czytaj“ 


r. med. 


Osfafnie nowości BIBLIOTEKI GROSZOWEJ 
w Warszawie, ul. Moniuszki 11 

po 95 groszy za tom 
LEW TOŁSTOJ: Zmartwychstanie—3 tomy 
` = Sonata kreutzerowska—ł tom 
K. TETMAJER: Człowiek Europy—1 tom 


PISARZE SOWIECCY: Literatura współczesna 


Dr. med. 


PN 5. Kantor 


przeprowadziła się 


6-go Sierpnia 1 
(róg 
Piotrkowskiej) 
AkKuszerja, 
chor. Kobiece, 
weneryczne  (wy* 
łącznie u kobiet) 
porady dla 
Kobiet 
ciężarnych 
11,50—1,50 i 5—5, 
niedz. i święta 


5, 


Tel. 48-62. 


PRIGULSKI 


Choroby skór= 
ne włosów we” 
neryczne i mo= 
czopłciowe 
Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowa) 
i promieniami Ro- 
entgena. 
Przyjmuje od 9—2 
iod 4—8. 

Dla pań od 4—5 od- 
dzielna poczekal- 
nia; 
Zawadzka Ne í, 
tel. 25—38. 


GIG) 


w Łodzi 


kedaktor: Gustaw Wassercug. 


m om a 


Specjalista chorób 
skórnych, włosów 
i wenerycznych. 
Gabinet Rentge- 
nowski (Lampa 
kwarcowa), Przyj- 
muje od 8—1 i od 
6—8, pań 5—6. 
Ewangelicka 2, 
róg Piotrkowskiej 
tel. 29-45. 


DR. 


Józef 


Michalski 


okulista 
przyjmuje chorych 
w Lecznicy Leka 
rzy Specjalistów 
„, przy ul. 
Piotrkowskiej 17 
(I podwórze) 
codziennie 
od 2—5,50. 


Lawit Fal 


Choroby skórne 

i weneryczne 

Nawrot 7. 
Tel. 28-07. 


Przyjmuje 
10—2 i od 


od 
5—7. 


„Wydawnictwo Powszechne“ sp. Z ogr. Odp. 


| z 


ji sub. „Stefanja” 


Sienkiewicza 40. 


poniedziałku wł. 


Wielki wspaniały program ! 
pod tytułem: 


Kochanka 


dramat w 10-ciu wielkich 
aktach. 


Ulubieniec Łodzi 


Harry Liedtke 


w najnowszej swej kreacji dramacie 
wielkiej miłości. 


ANONS! Następny program: 


„Dziewczyna z Huśtawki” 


Początek w dni powszednie o godz. 
5,50 ostatni o 9,30. 
W soboty, niedziele i święta o g. 
5-ej po południu 
== "6. . o Ek | 2 DIE NIONA LE 


Miejski Kinematograf Oświatowy 
Wodny Rynek(róg Rokicińskiej). 
Dojazd tramwajami 16 i 10 
Od wtorku 8 do poniedziałku 14 
listopada 1927 r. 

DLA DOROSŁYCH 
PIERWSZY RAZ w ŁODZI 
Wstrząsający dramat w 10 aktach 
z prologiem, rozgrywający się wśród 
przepięknych cudów przyrody, Wy- 
konany przez oddział Kulturalno: 
Oswiatowy wytwórni „UFY* 


Monte Santo 


Scenariusz filmu, opracowany przez 
dr Adolia Francka, ilustruje praw- 
dziwy, niezwykle tragiczny wypadek 
który się zdarzył przed Kilku laty i 
którego ofiarą padli dwaj młodzi, 
dzielni alpiniści 
Nad program: c 
Żyjące kwiaty i klejnoty morskie 
(naukowy) 
DLA MŁODZIEŻY: 


Jack Coogan w obrazie p. t.: 
„Cohn i Coogan* (Old Clothes) 
8 aktów Nad program ??? 


e a 
W poczekalniach kina codziennie 
do godz. 22 audycje radjofoniczne 


Skromna panienka 


dobrej rodziny poszukuje od 
zaraz kondycji do 1 lub 2 dzieci. 
Wymagania umiarkowane. Oferty 
do adm. „Głosu 
Polskiego“, Piotrkowska 106. 


bo w prywatnem 


a 
Tan 10, mieszkaniu! 


wszelkiego rodzaju w 
FUTRA surowym i gołowym 
stanie. 8410—8 
i. Opatowski, Nowomiejska 27 
Tel. 46-03. zadnej filji nie posiadam “` 


przy ul. Rzgowskiej, 41x364 łokci 


do sprzedania. Wiadomość: Rzgow* 
ska 74, (kino) od godz. 5-ej. 666-1 


GEEBGEECGNHELELE 


Zakład Rysowniczy 
i Malarstwa Ręcznego 


M. Szwarcowski 
w Łodzi Narutowicza 36 tel. 35-25 | 


stale na składzie wielki wybór 
najnowszych wzorów do haftu 
ręcznego i maszynowego. 
Ceny konkurencyjne. 
8800—4 


Pokój duży frontowy 
| kowskiej między 


do wynaję” 
Andrzeja i 6 Sierpnia, na biuro. 


z pm A Z O z 
EEEL LOLO Liha 
cia na Piotr- 

Oferty sub „Solidność“ 8748—1 


miesięczna „Głosu Polskiego“ ze wszystkimi dodatkami wy- 
zł, 4.50, za odnoszenie — 40 groszy; 


sylka pocztowa w kraju — zł. 5,—; zagranicę — zł. 7.20. 


z prze- 


czynowe i zaślubinowe 10 złot. 


8.X1. — GŁOS POLSKI — 1927 


Kino Spół, Prac. Państw. i 


| —— m PE 2 A ZM A ZN D 
Od wtorku, dnia 8 listopada do DOMEK 


KUPIĘ 


z ogród- 
Kiem za go- 


tówkę poleca w wielkim 


Nr.30 


Pracownia kołder 


watowych i puchowych 


Laufer i Landau 


Piotrkowska 7i, w podwórzu 


wybrze kołdry. Przyjmuje obsta- 


lunki z własnego i powierzonego materjału po bardzo 
niskich cenach. Kołdry puchowe wyrabiamy maszy= 


Podać rozmiar, 
cenę i adrespod 
„Przy tramwa: 
ju” do „Głosu*, 


Lekarz-Dentysta 
Jakób 


Karmazyn 


Południowa Z 
powrócił. 


63 
(0 


mowo i ręcznie, 
dzona jest przez p. l. Landaua, 
praktyce powrócił z Paryża, 


PROSZEK QD BÓLU GŁOWY DLĄ'DOROSŁYCH 
z 2s 
„AOWALSKINA 
DRE... PUKAMAŃSINIEJSZE z 
RZ 8 
PA ZEP. 


Uwaga. Pracownia prowa- 


który po dłuższej 


x 
BÓLEGŁOWY KŻ 


Światowej | sławy 


„Proto 


Łódi, Piotrkowska Mo 96 


telefon 63-11, 


Sprzedaż 
na raty. 


Bezpłatne pokazy na 
każde żądanie. 


Zużycie prądu około 
11 gr. na godzinę. 


ARNOLD SONNENBERG 
zgubił książeczkę Kasy Chorych 
Łodzi za N: 669—114. 86 


PRZYSTĄPIĘ 

do jakiejkolwiek spółki z kapitałem 
2000 zł. aby była korzystną z udziałem 
pracy. Of. sub. „Korzystna“  8790—2 


— M No 


CóRKA OBYWATELA DOM 
wyzn. rzymsko-katol., lat. 26 pragnie 
zapoznać samotnego mężczyznę mó- 
wiącego po niemiecku, w celu towa- 
rzyskim. Of, sub. „Dyskrecja zapewnio* 
na* 8788— 1 


— z 


m 


zg! | 


POSZUKIWANA 
wykwalifikowana wychowawczyni ze 
świadectwami, conajmniej z 7-kl. Wy- 
kształceniem do dwuch dziewczynek w 
wieku 8 i 6 lat. Oferty do „Głosu” 
pod lit, „A. B. C., 8789—1 


R 08 
ZGUBIONO 
w kinie „Splendid* reskonto s ksią- 
żeczkę wraz z sola:wekslem pł, 50.-4 
28 r. z wyst, Michał Rogoziński. 
Uczciwego znalazcę prosi się o zwrot 
za wynagrodzeniem do M, Fiszer, ul. 
Piotrkowska 112, Weksel Pa 
781—4 


PZ = A, 


się, 


OGŁOSZENIA DROBNE. -| 


Odkurzacze 


— jj = 


Froterki 


| Pa Siemensa 


marki 


29 


PW: 


POKóJ UMEBLOWANY 
z niekrępiijącen wejściem może być 
oddalony od centrum miasta, jest po- 
szukiwany ad zaraz. Oferty z poda- 
niem ceny do adm. „Gł. Polskiego* 
sub. „Tanio* 


| E 

SPRZEDAM 
plac 57 x 140 przy Łagiewnickiej, dom 
5 piętrowy bez długu. Wiadomość ul. 


Łagiewnicka 42, Lange, 8782—2 
BES | STONE 
POTRZEBNI "7 


monterzy-instalatorzy, Oferty składa 
do „Głosu Polskiego“ pod „F. D. R* 
ZGK 8785 


ANRE 783— 1 
reperuje Tkalnia Sztuczna, Piotrkow= 
ska i 8582—0 

SKLEP ia 
frontowy do wynajęcia, Wiad. u V. 
Geyer, Nawrot 15, 8685— I 


WERE 
"BIS" POTRZEBNA 
hafciarka do bielizny damskiej. 
87 


Andrzeja 45, m, 2, 79—1 


Ogłoszenie za wiersz milimetrowy 1 szpaltowy 


zagranicznych o 100 procent drożei 


1 strona i wtekście 40 groszy, strona 5 Szpalt. — Nekrologi 50 gr. str. 5 szpalł. — Nadesłane 
po tekście 30 gr. strona 5 szpalt, — Zwyczajne 10 groszy str. 10 szpalt, — Osłoszenia zarę 
— Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 59 proc 


zaś itm 


POZO Z a EA TA 
W drukarri „UłosugPolskiego* Piotrkowska 56 


